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PRENUMERATA
Miesięcznie w^l

15 g r .
Na dworcach kolejow. 

17 gr.
wychodzi codziennio c godzinie 6 rano.

CENY ogłoszeń:
Za wiersz milimetrowy 
w ynosi: Zwycz. za tek ' 
stem 10 gr. FadesK ne 
25 gr. Nekrologja 20 gr. 
Na pierwszej kol.40gr. 
Przed kron. i w rubryce 
.Repertuar* 35 er. Po 
kronice i komun. 30 gr. 
Dział ekonom. 40 gr. 
Drobne ogł. za każdy 
wyraz 4 gr. Kupno i 
sprzedaż 6 gr. Matrym. 
8 gr. Posz. pracy 3 gr. 
Paski na k o .amn. teks. 
co 32 gi. Ogłosz. za­
miejscowe 25o/„ drożej, 
zagr. o 50°/» drożej.
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Pieniądz-król.
Jutrzejszy „Kurier Lwowski" przyniesie:

12-ty artykuł z serji: „Lwów w magistrackiej niewoli"

r .:  „ l i t e ,  siedziba n i e M M i  i r ó ż m i i " .
Anglia zwoła konferencję

w sprawie rozbrojenia.
Londyn 1 sierpnia. Na wczorajszem  w ieczór-j rozbrojenia wogóle. Rząd strzec będzie bezpie- 

nem posiedzeniu Izby gmin. «anajmi{ sekretarz czeństwa państwa, jednakże w sferze zbrojeń nie 
admiralicji, Ammcn, iż rząd zam ierza zw ołać| będzie podejmował nic takiego, ooby mogło mieć 
w najbliższym  czasie (konferencję międzynarodo- i charakter prow okujący. (Pat.) 
wą, k tó ra zajmie się redukcją zbrojeń — jeżeli nie I  oxo---

Podminowana republika niemiecka.
^KOMUNISTYCZNE NIEBEZPIECZEŃSTWO.

Hamburg J sierpnia. W szystkie planow ane tu 
na 3 sierpnia obchody kom unistyczne naw et w  lo­
kalach zamkniętych, zosta ły  zakazane. (Pat.)

WOJOWNICZA BAWARIA DEMONSTRUJE.
Monachium 1 sierpnia. Urzędowo donoszą, że 

w niedlzielę 3 sierpnia w calem państw ie niemiec- 
kiem, ,a więc i w  Bawarii, odbędą się uroczystości 
z powodu 10-letniej rocznicy wybuchu wielkiej 
wojny. W szędzie będą odprawione nabożeństw a 
za poległych, (Pat.)

Niecenzuralna republika.
W BAWARjr NIE WOLNO OBCHODZIĆ 

SWJETA PAŃSTWOWEGO.
10 sierpnia je s t rocznicą republiki niemieckiej, 

świętem  państw owem  w  całych Niemczech. Ale 
an ty republikański rząd bawarsk? poproś tu św ięta 
państwowego w  Baw arji zakazał, podając jako 
m otyw, że uroczyste obchody nie isą na  miejscu 
i że on —  rząd — nie ma sym patii do konsty­
tucji weimarskiej. A równocześnie bylil dynasto* 
wie Niemiec, Rupprechit baw arsk i i i. w  tow arzy­
stw ie Ludendoriiów urządzają, rewie i parady.

Tak to od w e w nętrz w ygiąda niemiecka re­
publika!

DYKTATURA MIĘDZYNARODOWEJ FINAN.
SJERY NA KONFERENCJI LONDYŃSKIEJ.

(Od naszego korespondenta.)
Londyn, 28 lipca.

W ielkie w pływ y bankierów  na konferencji 
londyńskiej są widoczne i, powiedziałbym, roz­
strzygające. Nie przesadzim y woigóle, zgadzając 
się z faktem, że wielka finasjera międzynarouiowa 
opanow ała św iat i nim poprostu rządzi. D yktato­
rzy  finansowi dali najlepszy dcw ód sw ej siły, wy­
wracając łatwo, bez wielkich .trudności, ruszto­
wanie z takiemi trudami wzniesione przez oficjal­
nych rzeczoznawców, biorących udział w  konfe­
rencji.

Ekspertom  państw  sojuszniczych w  Londynie, 
zdaw ało się, że dostatecznie zagw arantow ane są 
oraw a wierzycieli, sk ładających w  m yśl projektu 
komitetu Daves‘a, wielką pożyczkę dla Niemiec. 
Nie odpowiadały te gw arancje wielkim linansiis- 
tom. Celem zakredytow ania Niemcom na w ygó­
row any procent bOO miljonów złotych m arek, u- 
w ażah za stosow ne zażądać, prócz gwarancji 
finansowych, rów nież gw arancyj politycznych. 
R ada „pięciu11 zaskoczona była tym  ultimatum, 
Finansistom 'Chodziło orzedew szystkiem  o zniw e­
czenie wpływów komisji reparacyinej i ograni­
czenie praw , przysługujących jej W myśl traktatu  
■wersalskiego. Komisja odszkodowań, reprezentu­
jącą państw a sojusznicze, miała pełne praw o kon­
trolować i wieloma sposobami zmusić Niemcy do 
spłacania odszkodowań. W edług projektu mężów 
stanu w  Londynie, praw a komisji reparacyjnej 
miały pozostać nienaruszone, a  naw et imano je 
wzmocnić w razie niezupełnego dostosowania się 
Niemców do planu D aves’a. Tego obaw iały się 
sfery finansowe, reprezentujące przyszłych w ie­
rzycieli. Odrzucały p a  przyszłość wszelkie san­
kcje m ilitarne i gospodarcze przeciw  Niemcom.

Zastanaw iając się nad tem  nieporozumieniem 
i badając różne w pływ y n a  konferencji, widać ja­
sno. że z jednej strony sam  M ac Donald pod 
wpływem angielskich bankierów zmienił w łasna 
cpilnie co do udziału komisji odszkodowań w  w y ­
konaniu planu fccmitetu D aves‘a. Z  drugiej strony  
widoczne są niemieckie w pływ y n a  koła finan­
sow e w New-Yorku. — Wiadomo, że Berlin duł 
do zrozumienia przyjaciołom w  Londynie i w  New- 
Yorku, że ew entualne now e sankcje m ilitarne czy 
gospodarcze p rzeszkadzałyby  bardzo rozwojowi 
Niemiec, przeciwnie zaś, w  razie niemożności za­
stosowania ich przez komisje reparacyjną, naród 
niemiecki doszedłby do potęgi1 przedwojennej, po­
konując v/ ten  sposób ekonomicznie Francję. — 
Trudno uwierzyć, aby  now a polityka m iędzynaro­
dowej finansjery odpowiadała zarazem  Anglii 
i Niemcom.

Finansjera działa w  imieniu nieistniejących 
jeszcze wierzycieli 800 miljonów m arek złotych. 
W  końcu zupełnie nieprzewidziane i ć r w h e  są 
dążności niektórych mężów stanu* k tó rzy  popro­
stu ułatw iają politykę finansistów. T aką jest rola 
Mac Donalda i nieoficjalnych delegatów  am ery­
kańskich. W idzimy więc, że  w pływ y wielkiej 
finansjery na konferencji londyńskiej są  najsil­
niejsze, a Mac Donald i reprezentanci Stanów 1 
jednoczonych  są  jedvnie jej ukrytym i przedsta­
wicielami.

Musimy się zgodzić z tym  faktem. Finansjera 
teraz rządzi na świccie i przygotowuje „wieczny

pokój". Reguluje ona politykę poszczególnych 
państw  jak chce i jak się jej podoba. Dyplomaci 
i w ielcy naw et mężowie stanu państw  anglo­
saksońskich, a  w  słabej m ierze też przedstaw i­
ciele innych państw , p( opadli pod kuratelę no­
wych władców  św iata, są narzędziami ich poli­
tyki i stosują się do ich wielkiego programu. Za 
cenę 80u miljonów m arek złotych, k tóre mają 
otrzym ać „biedne" i „zrujnowane" Niemcy, przed­
stawiciele wielkich państw  anglo-saksońskich z re ­
zygnowali właściw ie z najw ażniejszych praw , 
przysługujących państwom  sojuszniczym według 
trak ta tu  wersalskiego.

Dlaczego to czynili m ężowie stanu i skąd taka 
uległość w obec tych  w pływ ów ? Nie trudno odpo­
wiedzieć na to  pytanie. Dyplomaci obawiiają się 
odpowiedzialności w  razie nitóojścia do porozu­
mienia na obecnej konferencji, k tóra po ty lu  po­
przednich nadarem nych byłaby  zapew ne ostatn ią  
tego rodzaju. Nie doszłoby się w  takim razie ni­
gdy do zlikwidowania spraw y odiss kodowań, tak 
doniosłej w rozwoju ekonomicznym Europy.

Obawa przed odpowiedzialnością jest począt­
kiem  końca każdej polityki narodow ej i między­
narodowej. Nie trudno teraz  zrozumieć, dlaczego 
tak łatw o ulegli mężowie stanu w  Londynie.

Można w yciągnąć wobec tego stanu rzeczy 
niektóre wnioski. M iędzynarodowa finansjera fak­

tycznie opanow ała św iat i sama dla sw ych celów 
kładzie podwaliny pod budow ę „trw ałego" poko­
ju. W  polityce działa się na  podstaw ie ogólnie 
przyjętych zasaa i według pew nei teorji. Dziafe1- 
ność finansjery opiera slię jedynie na  m aterialnych 
siłach. Możliwe jest, że finansjera oojdizie prędzej 
do rezultatów , niż tradycyjna polityka m iędzyna­
rodowa, aie w obec tej zm iany, pieniądz, bedizie 
jedynym poćkładem. a nie uczucia narodow e, pa­
triotyzm, ani kultura. M ojem zdć niem, niebezpie­
czny to  iest objaw zupełnego zmaterializowania.

Wiadomo, że w dzisiejszych stosunkach mię­
dzynarodowych niektóre narody  dla w łasnej 
egzystenCii m uszą dbać o w arunki m aterialne 
tak. że te często przew ażają nad1 stosunkam i mo- 
ralinemi. Faktycznie me istnieją już praw ie dziś na 
śWiiecie głębokie uczucia, zbliżające n aro d y  tej 
samej rasy , tego samego języka, tub religji. Są 
wsoólne interesu, są kombinacje lub przeciwnie, 
walka konkurencyjna w poszczególnych dziedzi- 
nacn gospodarczych. Istnieją możliwości zdobycia 
lepszej egzystencji, a stąd  w ynikają now e zrze­
szenia, federaoje, związki narodów  W szędzie 
prawie oparte sa te rtasunk. i układy m iędzyna­
rodowe o materializm. — T e now e prądy. ten  
materializm m iędzynarodowy, konkurencja i pie­
niądz, tw orzą dziś now e ugrupowania narodów, 

(Ciąg dalszy na str. 2-giej)
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no w e stosunki międzynarodowe. Zrozumiałym 
jest więc wpływ najwyższej finansjery między­
narodowej w dzisiejszych stosunkach. Posiada 
ona najlepszą i najsilniejszą broń. pieniądz.

Już w czasie podpisywania pokoju wersal 
skiego, dyplomaci znając nałożone na Niemcy od­
szkodowania, twierdzili słusznie, że trw ałość po­
koju zależy od pieniądlza. Posiadając w szelkie 
praw a i atuty, sojusznicy mogli zmusić Niemcy 
do spłacania odszkodowań, o ile tego nie uczy­
nili. to z powodu niezmiernych trudności, które 
spotykali w likwidowaniu tej spraw y ze strony 
międzynarodowego bloku finansjery. Śmiem w ąt­
pić, aby same koła finansow a anglo-saksońskie 
mogły uczyń tć to. czego nie mogło uczynić tyle 
mężów stanu, tyle kositetów  i konferencji. Są 
zresztą dowodzące niemożliwości rozwiązania 
problemu naw et przez koła finansowe. T rzeba 
było wielkich w pływ ów  finansiery  i wiele pienię­
dzy, "by pomóc Austrji, Turcji i W ęgrom w  odbu­
dowie. Te państwa, które się zupełnie dostały 
pod panow anie finansjery, nie płacą nic i długo 
jeszcze nie będą mogły płacić. Tak wygląda d e ­
likatną sprńw a odszkodowań, czyżby miała być 
łatwiej z Niemcami? Przeciwnie, trzeba było do­
datkowo pomóc pokonanym, b y  nie zdław iła ioh 
inflacja i anarchia gospodarczej ruiny. To samo 
się teraz dzieje z Niemcami i pewnie tak będizit 
jeszcze z Rosją sowiecka. Tym  państw om  trzeba 
pożyczać, trudno równocześnie od nich brać.

Konferencja londyńska jest bardzo ważnym 
faktem międzynarodowym, który przejdzie do hi­
storii i będzie zapisany w dziejach jako moment 
zupełnego poddania się polityki międzynarodowej 
pod w pływ y wielkiej finansjery. — .Internacjona­
lizm finansowy", który jest prawdziwka rewolucją, 
może być -czynnikiem formowania się nowych sto­
sunków  m iędzynarodowych, może być powodem 
nowych wojen i dalszych zmian m apy świata. — 
W alki polityczne czy militarne nie -będą się roz­
g ryw ały  w  -sporach o granice, w obronie honoru, 
suwerenności państw a —  powodem będzie nafta, 
węgieł, zboże, stal i pieniądz. Dla ludzkości nie 
będzie to postęp moralny. P rzy sz ły  dla niej n-o-we 
czasy. Dzisiaj bankierzy decyduija o losach św ia­
ta, rozprawiają c wolnie i pokolu, wydaja popro­
sił1 rozkazy dyplomatom i żołnierzom.

W Londynie sir Montugu Norman i M, W. 
Lamon-t. w ielcy finansiści, dyrek torzy  najpotęż­
niejszych banków, nrow adzą właściwie konferen­
cję. Dy-ulomad i mężowie stanu sa ich narzędzia­
mi. Foch a niedopuszczono do dysku-sji. Herriot 
z nadzwyczajna trudnością walczy o honor i wiel­
kość Fi-a-tcji poszkodowanej.

.1. Mościcką

Porozumienie w Londynie.
KTO ZWYCIFŻYL?

Ostatrue wiadomości z Londynu zdają się 
w skazyw ać, że porozumienie zostało zasadniczo 
osiągnięte, o ile chodzi o państw a byłej koalicji. 
Niebawem zjawią się tam  delegaci niemieccy, za­
proszeni na równych prawach. Można -być pew ­
nym, że mimo buńczucznych gestów, których ce- 
!em jest zaszachowanie opozycji nacjonalistycznej 
niemieckieLj, rząd niemieck5 w yzyska sposobność, 
która daje Niemcom możność ekonomicznej odbu­
dowy i wprow adza je z powrotem na arenę po­
lityczną, i układ podpisze.

Punktem  środkowym można powiedzieć 
zw rotnym  konferencji londyńskiej była Interwen 
cia anglosaskich bankierów. Do tej chwili Wyda­
wało się, że Herriot utrzym a, jako sw ó0 a-tut poli 
tyczny, stan posiadania z czasów  Poincare’go, 
stan. k tóry  rozszerzał okupację francuską, lecz nie" 
doprowadzi! do sp ła ty  odszkodowań i politycznie 
Francję izolował. Poincare zresztą, przy końcu 
sw^go urzędowania, począł wchodzić na drogę, 
ws-ks.'ywsr.ą przez ó v C '° j- .eŁc -zifa cp.>/.v, 
Hc rriota.

Dziś Herriot do pewnego stopnia — ze względu 
na ak-cję opozycji 1 w yw ołane nastroje — musi tsię 
liczyć z linią polityczną, k tó ią  szedł Poincare. 
Mimc to dokonało -się bardzo wiele: osiągnięto 
porozumienie dizięki koncesjom, które Herriot po 
czynił w drugim okresie konferencji.

Tem at konferencji począł się rozrastać ponad 
zakreślone, poprzednio ramy. W ciągniętą de facto 
została w jej ubręb kw estja ewakuacji Ruiny, któ­
rej termin został — określony przez Herriota — 
w'-’związku z mającemi nastąpić spłatami niemiec­
kie mi. Również kompetencje komisj odszkodowań 
zostały ścieśnione przez poddanie jej arbitrażowi, 
którego ostateczną instancją będzie trybunał 
haski. P raw o samodzielnego w ystępyw ania Fran­
cji wobec Niemiec, proklamowane -przez Poincarć- 
go, -zostało ekonomicznie i politycznie co najmniej 
bardzo- ograniczone. Na mocy orzeczenia rzeczo­
znawców, którzy stwierdzili, że plan D avesa w y­
chodzi poza -traktat w ersalski. Niemcy wezm ą 
udział w 1 onferencii jako równouprawnieni jej 
uczestnicy.

Motto to n-ie można twierdzić, jakoby Francja 
zrezygnow ała ze swych oraw . jak to  zapewne 
twierdzić będzie w  Paryżu opozycja, czekająca na 
okazję podstawienia Herriotowi nogi. Przekreślo­
ny  został stan  faktyczny, stw orzoflM przez P o ;n- 
care‘go: okupacja Ruhry, praw o samodzielnych
nnkcy.i. Poincare ledflak zajął Rulirę na to, by 

Wi-in-SL-odszkod-owar.i >. chwila z a ła tw ie n i
spraw y ‘Jszkodowań. na których obniżenie P o ­

incare sani był sL zgodził, okupacja R uhry trach 
podstawę.

W szystkie wielkie kw estje pozostają ze sobą 
w związku. U stępstw a poczynione związał Herriot 
z postulatami w sprawie paktu gwarancyjnego, 
nnd którym i radzić się będzie w Genewie i z kw e­
stią ,zmniejszania drugów francuskich w  Angiji 
i Ameryce. Należy się spodziewać, że Francja 
w tych dziedzinach zdołała uzyskać pewne za ­
pewnienia.

Kwestia reparacyjna jest -jednem z .najważniej­
szymi powojennych zagadnień. Po jej rozwiązaniu 
-— i w  związku z niem — nastąpią inne. Konfe­
rencja londyńska jest .pierwszą, która dała pozy­
tywne rezultaty. W prowadzić móże politykę świa­
to w ą na nowe tory.

Nowe prezydium ZPSL.
Warszawa, 1 sierpnia. W czoraj odbv 'y  się 

w ybory klubu 2 w. Pol. S tr Lud. na prezesa klu­
bu. Stanowisko prezesa po p-. Tluieucie nrzypadło 
w udzale większością 33 g!osJ.v posłowi W ale­
rem  wl. P. Rudziński otrzym ał 7 zGiOw 13 kar­
tek oddeno białych W iceprezesem  klubu został 
P .  Panotca, większością 24 gios).v  Pas. Rudziński 
otrzymał 21 głosów. (AW.)

WYLFWY NA ŚLĄSKU.
Katowice 1 sierpnia. Z paw 111 czw artkow ej 

ulewy \Vis!a w górnym biegu wezbrała do fego 
steprin, że gwałtow ny prą i wody zerwał most 
w Cczałkowie (powiat Pszczy.i kit na dawniej* 
s‘7CTi pograniczu Górnego śląska i Ślaska cieszyń 
skiego. Również w ylały rzeki w powiecie bial­
skim zalewając kilka miejscowości, iak np- Za­
rzecze ‘ Nikuszowice. W oda zniisfa kilka domów. 
Ofiar w  ludziach niema. W Hielsku woda zalała 
ulice kolejowa. (Pat.)

PETLURA ZNOW 7AOZYN4 DZIAŁAĆ
W arszaw a, 1 sierpnia. Z Ragi donoszą, że 

ądamar Petlyira zamierza pop->.vadzii w tym ro­
ku now ą akcję przeciw borize wieką W tym celu 
pccYbnc wszedł w ścisły kontak z sztabem ge­
neralnym  rumuńskim (4 \V )

WYPADFK LOTNICZY W POZNANIU.
Prziiań, 1 sierpnia. W c z o i  na lotnisku woj- 

«!:owem w ydarzył się n ie 'z :tts r .w v  wypadek. 
P !R t pluł. Lowaik startowa? w tow arzystw ie ob» 
lerw atora por. Wolskiego. P ^n ii jcjż przy starcie 
n-ctor w ykazyw ał pewne d e^k ty . ińlot u sił jw^E 
w r^cić na lotnhsko. Na wysokości JP m tr aparat 
uderzony wiatrom poc! story tylne spadł pionowo 
na ziemię. Pr. Wolski cdnDsI cieżk.o obrażenia. 
(A. W .)

ALEKSANDER KIELLAND.

T  o r f o w i s k o .
Wysoko nad ugorem szybował mądry, stary 

kruk.
Wyprawiał się on daleko, na zachód nad 

brzeg morski, aby wydobyć świńskie ucho, któ­
re tam zagizebał w dawnych, lepszych czasach. 
B yła już bowiem późna jesień, żywności było 
skąpo.

—  Jeżeli ujrzysz jednego kruka —  mówi 
ojciec Brehm — należy się tylko dobrze rozej­
rzeć, a napewno odkryje się conajmniej drugiego.

Ale pomimo długiego i badawczego rozglą­
dania się od strony, z której nadleciał siary, 
mądry kruk, był i pozostał sam. I nie troszcząc 
się o nic, silnem, czarnem jak węgiel skrzydłem  
przeżynsł gęste, ciężkie, dżdżyste powietrze, ste­
rując prosto kii zachodowi, nie wydając głosu. 
Gdy tak sunął zwolna, statecznie a cicho, wpa­
trywały się w niego ostro oczy okolicy położo­
nej w dole, co niepomiernie gniewało starego 
ptaka. Z roku na rok przybywało ram, w dole 
zielonych i żółtych pasów ; kawałek po kawałku 
wycinano, powstawały małe do:r ki o dachach 
z czerwonej ceg y z nizkimi kommami i gęstym 
dymem torfowym — wszędzie widział ludu  
i ich dzieła.

Przypomln ł sobie z czasów młodości — te­
mu dobrych kilka zim, że tu właśnie było dość 
miejsca na tęgiego kruka z rodziną: ciągnęły się

długie bez końca pu tkowia pełne młodych za­
jęcy i małych ptaszków, na wybrzeżu edredonki 
z dużemi, pięknemi jajami — słowem tak dużo 
rozmaitych delikatesów, jak sobie tylko można 
było życzyć. Teraz zaś stał dom obok domu. 
złoto żółte pola zbożowe i zielone łąki a poży­
wienia tak skąpo, że stary, szanowny kruk musi 
się wyprawiać milami po marne, świnsk:e ucho.

— Ludzie! ach, ci ludzie! stary kruk znał 
ich dobrze.

Wychow-ał s :ę między ludźm1, i to pomiędzy 
wybrańcami tego gatunku. Na wielkim dworze, 
w pobliżu miasta spę ził dzieciństwo i wiek 
młodzieńczy.

Lecz ilekroć tera2 podlatywał nad dworem, 
podlatywał możliwie i ajwyżej, aby go nie po­
znano. Gdy widział na dole, w ogrodzie, kobiecą 
postać, myślał, że to młoda córka domu o pu­
drowanych włcsach, z francuskiemi kokardami 
a w rzeczy w is.ości była to jej ^órka ze śttieżne- 
mi lokami, w ezepeczku wdou i n.

—  Czy mu się dobrze powodziło w pań­
skim domu? ot, tak, tak sobi , jak to kto zechce 
uważać. Żywności w brud i można się było du­
żo nauczyć, — ale to przecież niewola, w pierw­
szych lata h z uciętem, lewem skrzydłem a póź­
niej na „paroled1 horneui!" — jaK zwykł ma­
wiać. starszy pan.

On jednak złamał to sław o honoru: stało 
się to w szczęśliwy, rozkoszny p ranek wiosenny 
gdy młoda, połysku ąca czarnem upierzeniem 
samiczka przelaiywala nad ogrodem.

W jakiś czas później, w  parę zim może 
wrócił na dwó-. Lecz obce jakieś chłopaczyska 
obrzuciły go kamieniami; starego pana i młodej 
panny nie było w domu.

—  Za ewne wyjechali dc miasta — myślał 
kruK i po jakimś czasie znowu wrócił, ale spot­
kało go to sarno przyjęcie.

Obraził się tedy stary szanowny ptak, gdyż 
tymczasem postarzał się rzeczywiście i odleciał 
het, daleko. Nie chciał już mieć nic do czyn.e- 
nia z ludźmi, chociażby sobie za nim oczy 
mic i wypatrzeć: starszy pan i panienka.

A wszystkiego, czego się tam nauczył, za­
pomniał: za-ówno trudnych francuskich słów, 
których w saionie nauczyła gc młoda panna, jak 
znacznie łatwiejszych, dosadnych wyrażeń, któ­
rych się sam wyuczył w izbie czeladnej.

Dwa tylko zwroty pozostały mu w pamięci, 
jako ostatki zanikłej jego wiedzy, a mianowicie: 
gdy b ( w dobrym humorze, zdawało się, jak- 
gdyby mówił: „bor, jour madame", ale gdy się  
gniewał, wrzeszczał: „idź do djabła!“

Szyb o i pewnie szybował w gęstem, dżdży- 
stem pow ietuu; w dali widział juź wzdłuż wy­
brzeża bielejące piany.

W tern nagle spostrzegł wielką, czarną prze- 
stizeń, rozciągającą się w  doie. Było to to ifow i- 
sko Dok, nast.

Z norweskiego przeł. J. KI.
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Listy i poglądy.
LIST POSŁA THUGUTTA i ODPOWIEDŹ 

POSŁA WAl EKONA. SYTUACJA 
W Z. P, S. L.

W osratnitir. „W yzwoleniu" ogłasza poseł 
Andrzej W aleron, sekretarz  gen. Z. P . S. L., ob­
szerna odpowiedź na list posła Thugutta. Obraca 
się ona na terenie polityki w ew nętrznej i stosun­
ków w stronnictwie. Pos. W aleron zupełnie słusz­
nie podkreśla dem okratyczny, radykalny charakter 
,,W yzw olenia“ i niemożność, o raz niebezpieczeń­
stw o wchodzenia w  sojuisze z praw icą. Pos. W ale- 
ion  jest zdania, że wejście p. Thugutta do rządu 
p. W ładysław a Grabskiego, byłoby zaangażuwa - 
niem stronnictw a i poniekąd! parlam entaryzacją 
rządu.

Pomimo rozdrażnienia pewnego, widocznego 
w obu listach, a które niebaw em  minie, .skonsta- 
tować należy, !ż,e nie widać w  nich żadnych zasa­
dniczych rożnie, a są jedynie odmienne ipoglądy 
na nieaktualne już dziś kw estje taktyki parlam en­
tarnej i stosunków w ew nętrznych w  stronnictwie, 
k tórych rozpatrzenie i osądzenie jest obowiązkiem 
Zarządu Gł. Z. P . S. L.

Zgodni1 są w szyscy  w tern. Iże spoistość Z. P. 
S L. nie może być — i nie będzie —  narażona na 
szwank. Zgodni będą z  pewnością i w tern, że 
jednostkom o w y b tn y ch  zdolnościach i silnym 
charakterze — a cała  działalność posła Thu®uitta 
była niedającem się zaprzeczyć stwierdzeniem  
dych cech — należy  się w  publicznym interesie 
vrypitny udział w  życiu politycznem. I taką z Pe­
wnością bedzie praktyczna konkluzja z ostatnich 
zajść. W. J.

0 polsko-żydowskie współżycie.
ŹRÓDl A a n t y s e m iz m u .

Gsolidye: Uavis £ 1 : 1 .
WYŚCIGI DO PREZYDENCKIEGO EOTŁLU.

W Ameryce w szystko staje sie przedlmoitem 
zakładów. M ożna więc sobie wyobrazić nam ięt­

ność, z jaką ludzie zakładają się na tem at wyniku 
wyborów' na prezydenta Stanów  Zjednoczonych. 
Nazwiska kandydatów  mają swój kurs zmienny, 
jak  akcje na giełdzie. Zrazu na Coolidge‘a, kandy­
data republikanów! staw iano i :C. Dziś stoi już 3:1. 
S enator La Fbllette. radykalny republikanin, kan­
dydujący pod hasłem oczyszczenia am erykańskie­
go życia publicznego i utworzenia trzeciego rady­
kalnego stronnictwa, nie jest notow any, bo nie 
n a  szans.

Republikanie i dem okraci — to dwie stare, 
ponężne ramy partyjne, w któiych kłębi się i ko- 
ttiuue bardzo rćżnolita treść. I jedno i drugie stron­
nictw o ma swoją prawicę (silniejszą u jednych, 
jak i u drugich), jak i opozycyjną lewicę. Wielki 
kapitał ma tu i tam swoich reprezentantów , w y­
w ierających w pływ  przew ażający. C oolidgeW f, 
konserw atyście do szpiku kości, popieranemu 
przez wielki kapitał, przeciwstawili dem okraci 
również Konserwatystę, Davis’a, przedstawiciela 
praw nego potężnego domu bankowego Morgana- 
Na wiceprezyweria staw iają republikanie znanego 
gen. Davcsa, którego nazwiskiem ochrzczony zo­
stał najnowszy, p rzy ję ty  plan rtphracyjny, demo­
kraci zaś, dla ugłaskania swej lewicy, kandydują 
ha to stanowisko Ch. W. Bryana. radykała, brata 
znanego polityka. Na razie opozycje w łonie par­
tii są bezsilne, apara ty  partyjne przytłaczają 
wlstzystko.

Republikanie prow adzą baudzo zręczną grę — 
ułatwia im to fakt. że w ładza znajduje isię wr ich 
ręku — i dzięki temu, szanse ich rosną. W ypłacają 
.zasbki i y ’ym żołnierzo r. pczyskum fanuerów 
podniesieniem cen zboża zap nnocą wielkich zaku­
pów' obniżyli podatki i zwi acają nadpłacone su­
my. Opinje Polityczną pozyskują sobie zręczną 

. a powściągliwą interw encją w  spraw ach europej­
skich. Liczą się ogólnie ze zwycięstw em republi­
kańskiego kandydata.

Na hoiyzoncie zarysow uje się jednakow oż 
chm ura: trzecia partia na wzór angielskiej Labour 
P arty , pod w odzą popularnego. C2 ystego — i ubo­
giego — senatora La Foilette‘a. Nie zw ycięży dlziiś, 
choć może stać się języczkiem oi wagi, lecz może 

^ a ć  się part ja przyszłości. — Am eryka wstępuje 
"W ślady polityczne Anglii.

w  związku z artykułami p. Judaeusa 
otrzym aliśm y szereg lifctów, oświetlających 
tem „t 3 różnych punktów widzenia. Druku­
jem y dziś p ierw szy z nim. Red.
Niepodobna artykułu pana Judacusa .o  zgodę 

polsko-żydow ską4, jaki przed kilku dniami pojawił 
się w „Kurjerze Lwowskim44, pozostawić bez od­
powiedzi.

Nie jestc-m sjonistą nie dlatego, abym go u- 
w ażał za zbrodnie, ale dlatego, że nie odpowiada 
memu usposobieniu i mej naturze. Mam upgóle 
względem nacjonalizmu zastrzeżenia.

Sjonrzm uważam za naturalna reakcję prze­
ciw uciskowi i poniżeniu, za w yraz teslknoty za 
wolnością i lepszą przyszłością. W prawdzie w ie­
lowiekowa riew oia w  niejednym  kierunku w ypa­
czyła charakter żydów, nie przestań iednak glę- 
bóko odczuwać sw ego obywatelskiego poniżenia 
i przeciw  temu się bronią

Nie nożna żądać patriotyzm u i przywiązania 
do ziemi ojczystej od ludzi stale deptanych, po­
niewieranych i uciskanych Patriotyzm  w takich 
w arunkach byłby nienaturalny. Patriotów' trzeba 
sobie wychować.

Odpieram z całą stanowczością zarzut czę­
stokroć żydom czyniony, żc  nie sa izdolni przy­
wiązać się do kraju w  którym  żyją. i że go uw a­
żają 2 a rodzaj domu zajezdnego, za „hotel" — jak 
się w yraża pan Judaeus. Kłam tem u twierdzeniu 
zr daje daw ny pobyt żydów  w Hiszpanii.

Traktow ani na rów  r  z innymi, przywiązali 
sie do tego kraju ca ’ą głębią swej duszy, ukochali 
go jak swój własny, skrzętną swą oracą przyczy 
nili się do jego w zbogacenia, do rozwoju języka, 
poezji i literatury hiszpańskiej. Dopiero prześla­
dowanie religijne zakończyły tragicznie egzy­
stencję żydów  w His'7jpanii. Na trzy  dni przed 
i pływem czasokresu, zakreślonego im edvktem 
królewskim do opuszczeni, ziemi hiszpańskiej, do 
któroj przybyli jeszcze przed Wizygolami. wyszli 
tłumnie r a  groby swoich ojców i przez trzy dni 
leżąc na ziem*, żegnali ja w e Lach 1 pocałunkach

Sami współcześni, nieżydzi, którzy to opisują, 
mówią o tern jako o widoku, rozdzielającym  se r­
ce, słowo dom zajezdny, czy „hotel" z pewnością 
nie kojarzyło się, w  ich głowie z ówczesnym lo­
sem żydowskim.

W Poisc żyd jest synonimem pogardy i nit* 
wj sławionego w strętu. Każda im pertynencja pod 
adresem  żydów uchod: ! za rzecz zupełnie natu­
ralną, bez względu na miejsce i okoliczno ci, za 
rzecz cc dzienną, która niKOgo dziwić nie powin­
na. Mamy ja w sejmie, w  drukach, w obrazowyer 
przedstawieniach, i na każdym niemal kroku, Tak 
że sami żyazi sobie obmierzi’ stracili względem 
siebie szacunek i takt, zakreślony poczuciem dy« 
slansu.

Sam pan ludaeus uległ sugestii crinii publi­
cznej i uwierzył w  m ałowartościowość żj-dów 
pod względem obywatelskim

Gdy żvdzi są adwokatam i, lekarzami, inży­
nierami, mówi się: „żydii się panosza44. — gdyby 
nin m ie byli, mówionooy, że nie nadają, się do 
wolnych zawodów, gdy odwiedzają tea try  i kor* 
certy rrów i się: „pełno tu żydów !44. — gdyoy ich 
tani nie było, mówionoby. że n i |  m ają potrzeb 
ciuchowych. — gdy są krawcam i, szewcami, pie­
karzam i itp., powiada pan Judaeus. że „pracują 
tylko w  przedpokojach produkcji'4, a gdyby pra­
cowali w  hutnictwie i górnictwie — jak tego 
chce p. Judaeus — w tedy powiedziałby pan Ju­
da eus, że nie nadają się do pracy kwal ifikacyjne?.

Co żyd zrobi, to jest niedobre, a tylko im per­
tynencja przeciw  niemu skierow ana jest zawsze 
baidzo dobra

7gcda z Polakami! Czy jest żvd, k tóryby jej 
nie pragnął? Ctivba — o głupotę pan żyda nie 
posądzi — panie Judaeus. Gdy Polska w duchu 
prawdziwie dem okratycznym  zmieni swój stosu­
nek do żydów, s;on*zm, jako w yraz tęsknoty za 
wolnością, z czaiserr sam' przez sie straci ma ak 
tualr.ości

A. Elmer. (Tarnopol).

Syluacja w RumunJ
Rząd Bratianu chwieje się. — Zakaz manifestacji socjalist.~— Konkordat

i z Rzymem. — Dementi,
p f r j ż, 1 sierpnia. W edług inforamcU prasy 

paryskiej, gen. Averescu nie przestaje dążyć do 
obalAi*a gabtaetu Bratianu. W rdtog przekc namla 
wyrażonego przez korespondentów oism pary­
skich, gabinet Bratianu zm u sz '-y  bedzie do ustą­
pienia h jego miejsce zajmie r zad radykalny.
(A. W.)

Bukareszt, I sierpnia. D ‘.ia <5 biń uaaie. się do 
Pr:;gi rumuńska delegacG wojskowa celem re­
wizytowania armji czeskiej. 1 v' ’ 1

Bukareszt, 1 sierpnia. R -td zakazał nartji so- 
c:a!istyc?ntj urządzenia manifestacji w rocznice 
w yhuihu wojny światowej- (H V )

Wiedeń, 1 sierpnia. Z Bukare-ztu donoszą żc- 
przybył tam z Rzymu minister ośw iaty Banu.
P rzw -iózł on projekt konko \l ttn obejmujący 17 
punktów'. (Pat.)

Bukareszt, 1 sierpnia. Urzędowa komunikują, 
że rozszerzane zagranicą pogłoski o sytuacji w 
Pui.-unji, nic odpowiadają prawdzie, je s t zupę? 
niĄ zrozumiale, głosi komunikat urzędowy, że 
z powodu akcji wstępnej bolszewików w e w szy­
stkich krajach bałkańskich, również i Rumu/nja 
w idzbła się zmuszoną poczynić pewne kroki 
ochronne. Zarządzenia te  mają jednak charakter, 
przemijający, gdyż dotychczas nie uiiwi.iiła się 
żadna akcia kom unistyczna ani w Bessarabjr ani 
też w innych częściach kraju. Nie iest również 
prawdą, iakoby odw ołano z  urlopów io łn ie izy  I 
cfi prw. Nad Dniestrem nie przedsięwzięto żad­
nych szczególnych kroków, (^at.)

-oo-

Strajk na G. Śląsku-
Agitacja komunistyczna. — Zw. zawodowe przeciw hastom komunistów.

Warszawa, 1 sierpnia. Sytuację, straik w ą  na 
G. kląsku usiłuje zaognić agita ia komunistyczna 
prowadzona na wielką skalę w Zagłębiu Dabrow- 
sk m  Związki zawodowe jjz y ty  sie prźeciw 
hasłem  radykalnym rzucanym ze stropy kornuir- 
stćw . (*W .)

Warszawa. 1 sierpnia. Agha^a komunistycz­
na w W arszawie wzmaga sf:; .. każdym d-iem  
strajku na G Śląsku. Zaczyna -u s‘ę objawiać

działalność bojówek komunlstycznvcn. o  charak- 
trrze konspiracyjnym, występujacycn pod nazwą 
„Obrona Czynu". (AW.)

W arszawa, 1 sierpnia. W  zwi.uV'i z zaostrze­
niem sic sytuacji strajkowej na J .  Śląsku, władztf 
przystąpiły do rokowań z przem ysłowcam i (AW.f
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Porozumienie osiągnięte.
Konferencja londyńska dobiega do końca.

. PEU JFK I FW^KUACJI ZAGŁĘBIA FUliR.
Londyn, 1 sierpnia. Przewodniczący delegacji 

jStw;erd2ił jednom yślność w przy lecu  francusKiej 
jRropoz: cii arbitrażow ej przez komisie dla spra* 
&ry uchybień niem^e'-!d<:b U etE ot przedstawił u- 
zasadnienie ;iancusko-belgijskieco projektu w oj­
skowej ewakuacji Zagłębia Ruhry. Ewakuacja U  
ma się odbywać w  (kolejnych etapach Ewakuacja 
Kagenu -lastąjpjiłaby po ulokowaniu przez Niem­
cy  yOO milionów m arek złotych pożyczki. Dort 
m rndu po ulokowaniu 600 mili n ó w  Bocliumu /00 
milionów Essen po u lo k o w n u  2 miliardów m a­
rek. W  ra i  niewykonania ty o- warunków  do 35 
czerwca 1926 wojska francusko-blW iski'? zosta­
ną :edr ak  do tego czasu w yeo łare z /ag ł. Ruhry, 
c ile Niemcy do tej p o y  yyko tta ją  w szystkie zo­
bowiązania z tytułu planu rU v rsz . W sprawie 
projektu ewakuacji nie w y w i a l i  sle żadna d y ­
skusja, ponieważ spraw a ta  iie  wchodzi w zakres 
konferencji, wszelako przewo I i ’cza :v  delegacji 
przyjęli z jednomyślną życzliwością oświadczenie 
B erno  gdyż jak zaznacza korespondent H avasa 
wykazało ono nie diwuznacz) it, że fran c i,t wbrew 
staw ianym  jej niejednokrotnie zi<- .utom nie po- 
siana żadnych ubocznych tendencji aneksjouisty- 
czr.ych i daje dowód pragnienia pokoju. Clem tn- 
tel domagał sie, ab y  rzeczoznaw cy finansowi fran 
cuscy i angielscy przedstaw ili z początkiem p rzy ­
szłego tygodnia do omówienia sprawy długów 
międzysojuszniczych. B yć może. że urzewodniczą 
cy delegacji postanowią dzisa i zaw ezw ać na 
przyszły  poniedziałek delegację ni* necka. (Pat.)

HERRIOT I MAC DONALD WIERZĄ W PO­
MYŚLNY WYNIK.

Londyn J sierpnia. Przewidują, że plenarne 
posiedzenie konferencji odbędzie się jutro o godz. 
11 przedpol. Na posiedzeniu tein ma być ostate­
cznie załatw iona kwestia, nad k tó rą  obecnie 
obradowe trzecia komisja. Zarówno Mac Donald 
jak i H ernot są obecnie zdecydowani doprowadzić 
konferencie bezzwłocznie do ipomyślnego wyniku. 
W  tych w arunkach w ezw anie delegacji niemiec­

kiej zadecydow ane byłoby natychm iast, wobec 
czego Niemcy mogliby się już w  poniedziałek zna- 
ieść w Londynie, (pat.)

WZAJEMNE USTĘPSTWA DOPROWADZIŁY 
DO ZGODY.

Londyn 1 sierpnia. W  kołach konferencji pod­
kreślają, że jednomyślność sojuszników może być 
uw ażana za ostrzeżenie ood adresem delegacji 
niemieckiej. Tego faktu Niemcy nie mogą przeo­
czyć. M uszą one rówlnież zdaw ać sobie spraw ę 
z rozmiaru odpowiedzialności każdego, Ktoby usi­
łował isiać ducha niezgody, podkopującej cele i re­
zultat konferencji. Opinja am erykańska w yraża 
dla pojednawczego stanowiska Francji całkowite 
uznanie. W  kołach politycznych uznają, że Francja 
poczyniła poważne kuncesje na rzecz jednomyśl­
ności i porozumienia. U stępstw a Francji spotkały 
się z ustępstw am i innych sojuszników. Sląd więc 
również w ynika dla delegacji niemieckiej kon ie­
czność okazania dobrej w iary. tPat.)

PRACE KONFERENCJI BLISKIE ZAKOŃCZENIA 
Londyn 1 sierpnia. P race  trzeciej komisji do­

tyczące znanej form uły francuskiej. Zbliżają się 
ku pomyślnemu zakończeniu. W  kołach komisji 
panuje przeświadczenie, że prace te  ukończone 
zositaną już w  godzinach rannych, wobec czego 
należy się i-podżitwać, że komisja na jutrzejsze™ 
Plenarnem posiedzeniu konferencji w ystąpi z go­
towym  już referatem . (Pat.)

Londyn 1 sierpnia. P rem ier M ac Donald udał 
się dziś popołudniu do Cheauers. Ju tro  rano p rzy­
będzie on do (Londynu i otw orzy plenarne posie­
dzenie konferencji. (Pat.)

SOCJALIŚCI NIFMIECCY ZA POROZUMIENIEM 
Paryż 1 sierpnia. Podczas uroczystości na 

cześć Jauresa, przedstawicie) niemieckiej socjalnej 
demokracji Lowe, podkreślił w  swojem przemó­
wieniu, iż niemieccy socjalni demokraci uznają 
w ykonanie odszkodowań jako moralny obow ią­
zek Niemiec. (Pat-)

 ------ 0X0-------

odznaczenia Legjonistdw.
(W rocznicę dziesięcioletnią powstania Legjonów 

Polskich)
W uzupełnieniu naszej notatki w  num. 175 

podajemy dla informacji interesowanych szczegóły 
następujące: W szyscy Legjoniści, którzy służyli 
w Legjonach co najmniej przez 1 rok i posiada­
ją wymagane warunki, zostaną odznaczeni przez 
Komendanta Piłsudskiego „żelaznym krżyżem 
zasługi* z okazji 10-Ietniej rocznicy walk zbroj­
nych Legjonów o niepodległość Polski.

W tym celu zarząd Związku Legjomstów  
w Krakowie, upoważn ony przez zarząd głóvmy, 
przygotowuje spisy legionistów pierwszej, dru­
giej i trzeciej brygady.

W szyscy legjoniści, zamieszkali w Krakowie* 
upoważnieni do otrzymania odznaki, zechcą, 
przedłożyć swoje dokumenty służby wojskowej 
w Legjonach w biurze sekretarjatu Związku Leg- 
jonistów w Krakowie, ulica Florjańska 53. I. p. 
w godzinach urzędowych cd 6— 7 wieczorem 
do dnia 4  sierpnia włącznie.

Legjoniści, mieszkający na terenie poszcze­
gólnych Związków Iegjonistów, mają przedłożyć 
swoje dokumenty personalne i ewidencyjne do 
zatwierdzenia miejscowym zarządom Związku 
w  Krakowie, uwierzyteln one spisy Iegjonistów, 
uprawnionych do otrzymania odznaki.

P o t r a a  nauczycieli no krosy.
W Bracławszczyżnie brak 50 sił.

Insoektorat szkolny w Bracławiu, donosząc 
o silnem zapotrzebowaniu sił nauczycielskich 
w tamtejszym okręgu, podaje interesujące szcze­
góły ze stanu szkolnictwa w tej części naszych  
kresów.

Powiat Bracławski, Jeży ną samym krańcu 
północnym Rzeczypospolitej. Graniczy bezpo­
średnio z Litwą i Łotwą. Znaczna większość 
jego ludności jest katolicka i polska.

Ale dziś nie można jeszcze powiedzieć, że­
by Polska stała tir na naszym gruncie mocną 
nogą. Panuje u nas ciemnota okrutna i mała 
oardzo świadomość narodowa.

Olbrzymie nasze kresy wschodnie muszą 
być w  jaKnajkrótszym czasie zasiane zdrowem  
ziarnem myśli polskiej. Tą troską przejęci uwa­
żamy za niezbędne zwrócić uwagę opinji pol­
skiej na jedną z najpilniejszych potrzeb naszych, 
w  powiecie Brastawskim do prawidłowego fun­
kcjonowania istniejących szkół powszechnych  
brak około 50 sit nauczycielskich Nawiedzali 
bowiem nasze strony różni wykolejeńcy ze 
sfałszowanemi świadectwami awanturnicy poszu­
kujący łatwego żerowiska, nieucy i niedołęgi 
marzące o wygodnym dla siebie przytułku. Na 
szczęście pozbywamy się ich coraz radykalniej.

Niechże młodzi nauczyciele i kandydaci od­
powiedni do zawodu nauczycielskiego przyby­
wają do nas. Znajdą tu niezmiernie wdzięczne 
pole do pracy, do wiernej służby Ojczyźnie na 
ważnym posterunku.

Spostrzeżenia meteorologiczne
Obserwatorium astronomicz. Politechniki Lwowsk.

z d n ia  1 s ie rp n ia  1924.

7 rano 1 popoł. 9 wiecz.

Ciśnienie po­
wietrza . ■ 727-2 mm 728 0 mm 730 0 mm

Tem peratura . +  1E 0SC +  21'6o C +  16-8° C

Kierunek wiatru cisza N WNW

Prędkość w ia­
tru (w kilom, 
na godzinę) .

— 19 8

Temperatura najwyższa - - 240, najniższa +  13‘8.
Godziny podane według południka lwowskiego 

(n r. 7 godz. Iw. =  6 g. 24 m srodk.-europ.).
Oznaczenia kierunków wiatru: N =północ, E =w schód, 

S =  południe, W =  zachód.
U w aga: zmienne zachmurzenie, popołudniu deszcz.

O BEZPIECZFNSTW O NA KRESACH.
W arszaw a 1 sierpnia. Na posiedzeniu komitetu 

politycznego Rady m inistrów  w  dniu 1 hm. om a­
wiano kwestię bezpieczeństwa w  woje w ódz t wach 
wschodnich i ustalono szereg środków1, zmierzają­
cych do zapewnienia bezpieczeństw a w  związku 
z napadami band dyw ersyjnych w  ostatnich cza­
sach. (Pat.)

UNIWERSYTET UKRAIŃSKI W WARSZAWIE.
W arszaw a 1 sierpnia. Część now ow ybudow a- 

nego gmachu P . K. O. została przeznaczona na 
umieszczenie uniw ersytetu  ukraińskiego k tóry  ma 
być o tw arty  już z początkiem nowego roku aka­
demickiego. Gmach P . K. O. jest odpowiednio 
przystosow any do .potrzeby wyższej uczelni.

(AW.)

WZROST DROŻYZNY W LIPCU.
W arszaw a, 1 sierpnia. K m isia  do badaim  

Sniiany kosztów utrzym ania ustaliła na dzisisu­
szeni posadzeniu , iż koszta utrzym ania w W ar­
szawie w  miesiącu upcu wzrosły w porównaniu 
z czerwcem o 0.42%. (Pat.)

NAWIĄZYWANIE STOSUNKÓW WATYKANU 
Z SOWIETAMI

Berlin, 1 sierpnia. Nuncjusz apostolski P a- 
ceiii, k tó ry  przybył z M onacnńin odbył sizcreg 
rozm ów dyplom atycznych r  politykami niemiec­
kimi i państw  sprzym ierzonych Szczególną uwa­
gę zwróciła dw ukrotna w izyta nunc.usza w sm ba 
sadzie sowieckiej Rozmowa -d io s iła  sie podob­
no oo ropwiarania stosunków  dyolon*tycznyeh 
m iędzy W atykanem  a Sowiet •n i. (A w.)

T .. - -- < ■ -■
*  •  .

PROGRAM LITEWSKIEGO MINISTRA SPRAW  
ZAGRANICZNYCH.

Kowno 1 (Sierpnia. M inister sp raw  zagrań, 
oświadczył w  wywiadizie z przedstaw icielem  
„Echa Kowieńskiego", że .ratyfikacja konwencji 
kłajpedzkiaj jest wypadkiem  w ażnym , ponieważ 
między Litwą, F rancją 1 Auglją, znika odtąd p rze­
szkoda uniemożliwiająca naw iązyw anie stosun­
ków  politycznych i gospodarczych. Rząd litewski 
dążyć będzie do wzmożenia działalności litew ­
skich przedstaw icielstw  zagranicznych! Co się ty ­
czy w yborów do sejmu litewskiego z obsza. u 
kłaiuedzkiego, to  zostaną one przeprowadzone 
natychm iast. Odnośnie do układu titeweko-so- 
w icckego a w szczególności koncesji leśnych 
w Rosji sowieckiej dla Litwy, należy  oczekiwać 
w krótkim czasie konkretnych decyzji. Rząd d ą­
żyć będzie do realizacji idei zjednoczenia bałtyc­
kiego, zapoczątkow anego na konferencji kowień­
skiej. (Pat.)

Kowno 1 sierpnia. Na ostatniem posiedizeniu 
komisji dla spraw  zagrań, sejmu litewskiego, por 
seł O lęka referow ał spraw ę trak ta tu  handlowego 
niemiecko-liłcwiskiego. Minister sp raw  zagrań, za­
komunikował, że w najbliższym czasie będzie za­
w arty  konkordat z W atykanem . Na stanowiskach 
zagranicznych będą poczynione znaczne zm iany, 
zostaną m ianowani posłowie nadzwyczajn: i mini­
strow ie pełnomocni w Rewlu i przy W atykanie, 
Przedstaw iciele litewscy w  państw ach ententy 
będą wyniesieni do godności posłów nadzw yczaj­
nych 3 m inistrów  pełnomocnych. '(Pat.)

ANGLJA NIE REDUKUJE FLOTY.
Londyn 1 sierpnia. Izba odrzuciła 226 głosami 

Przeciw  182. w n.osek, domagający się redukcji 
budżetu m arynarki wojennej. (Pat.)

■a
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Rodzina śp. zamordowanego Tadeusza 
Menela w  Medyni (pow. Kałusz) wyznacza 
nagrodę 10.000 zł. (dziesięć tysięcy z łp ) dla 
osoby, która przyczyni się do ujęcia morderców

3 S Z J K © 2 S r i 3 S : . ^ a -
K alen d arzy k .

Dziś rz. kat., NMP. An.; gr. kai. Iły na pr. Jutro rz. 
kat. F. E. 8 po Św., Zn. św. ?>z.; gr. kat. N. G F. 7 po 
S. — Wschód słońca 3'57; zachód 7•04.

T eatr W ielk i.
Sobota i niedziela „W ad larz Lady Winder- 

mere", komedja w 4 aktach O. W ilde’a. W ystępy Ireny 
Solskiej.

Poniedziałek, wtorek, środa „Nauczycielka", kome­
dja w 3 aktach D. Niccodemiego.

T e a tr  M aiy.
Sobota „Edukacja Bronki", ostatnie dwa występy 

Jeanów skiego.
Niedziela o g- 11 przed poł. Uroczysta ckadeinja ku 

uc-czenlu dz ‘sięciolecia wymarszu legjonistów — o g. 
730 wiecz, „W aloryzacja" farsL w 3 akt, O idegi, ode­
grana przez Koło dramat. „Sokół II".

K ino „K opern ik" i „M arysieńka". D z iś : „Cuda 
dżungli", dram at w 9 aktach.

K ino „APOLLO*. Dziś: „Tragedja podlotka", 
i „Intryga guwetnantki", dramat.

Kino CHIMEIcK Od dziś: „Złote serce", dramat, 
w g ł roli Gunar TolnSs i Lilly Jacobson.

T eatr „B A G a TELa ", ul. łte jta n  . Teati satyry­
czny „Zdechły kot". Początek o godz. 9 w. Przedsprze­
daż biletów w składzie Seyfartha, ul. Akademicka.

Ze Lwowa.
— Sprawozdanie ze  zbiórki na rzecz inwali­

dów. Zarząd Związku Inwalidów wjj. Rzp.itej 
Kolo Lwów — podaje do pub1i:znej w ladcmośca 
wynik zbiórki ulicznej odbytej dnia 27 iiuca b r. 
na rzecz wdów i sierót po poleeiych i inwalidach 
w kwocie 337 złotych 72 eroszp. 4 korony cze­
skie i 14,830.000 w  markaeb polskich, która to 
kwota została rozdzielona dla tychże.

— 3 cio majuwe listy składkowe T. S. L. Za­
rząd Główny Towarzystwa S zk d v  Ludowej w 
Krakowie zwraca się do v/stystk:cb. którym prze 
słano listy składkowe na dar narodowy 3-go ma­
ja z prośbą, by odsyłali je jak naii.v chlej pod 
adresem zarządu głównego w a t. z uzbierane nu 
kwotami ze względu na konieczność wygotow a­
nia zamknięcia rachunkowego.

— Wezwanie do wszystkich emerytów Mało­
polski W ybrany na wielkim wiecu emerytów, d. 
20 l:pe*ł b. r. Wydział Centralnego Małopolskie­
go Związku emerytów, inwał d lw  wdów i sierot 
państw owrch i kolejowych, ukonstytuował się d. 
30 b. m. wybierając prezesem emeryta kolej. p. 
Antoniaka wieeprezem emer. skarb d. Twardow- 
skigo a generalnym sekretarzem emer. skarb. p. 
Maszczaka. W  najbliż dniac. wyjeżdża p. An­
toniak do W arszawy w  sprawa -n emerytalnych. 
Nin>'szym w żyw a się jeszcze az wszystkich e. 
meryiów, mwalidów, w dow y i sieroty no funkc. 
państw, i ko’ei. z Małopoh, aby bezwłocznie jako 
członkowie przystępowali do Centralnego Związ­
ku emerytów Małopolskich ,ve Lwowie ul. Pań­
ska 11 T. p

--/R ejestracja oficerów. Na mocy rozporzą­
dzenia Ministerstwa spraw w jjik-wych w W ar­
szawie 3 lipca 1924 L 2C4S3/V o. 24 podaie sie do 
powszechnej wiadomości, że reje>tracj?> oficerów 
tezeiw y  zamyka się definitywnie z dtueni 3! gru­
dnia 1924.

W szyscy kandydaci na oficerów rezerwy za- 
nieszkali w e Lwowie,, którzy do tego terminu nie 
zgłoszą się do rejestracji w  Po 'Iatowe.1 Komen­
dzie uzupełnień Lwów-miast), beda z dniem 1. 
stycznia 1925 traktowani i prowadzeni w ewiden­
cji, jako szeregowi.

— (x) Sąd doraźny we Lwowie odbędzie 
się w poniedziałek 4. bm. lub też w dniach na­
stępnych nad bandytami Mikołajem Hawryłowa 
i Piotrem Poturujem, którzy 26 czerwca br., na­
padli na dom karczmarza A. Schlapde a w Lasz­
kach dolnych i po steroryzowaniu go ograbili 
sklep. W lesie napadli oni w celach rabunko­
wych na leśn czych na Sw obodę i Bożyka a o- 
prócz tego dokonali szereg innych napadów ra­
bunkowych. Bandytów udało się policji przy­
chwycić 19. lipca. Przyznali się do winy.

— (t) Ucieczka obuwanego. O ucieczce um y­
słowo chorego m ęża z dw om a kolej. Podlzam zzt,  
zameldowała wczoraj policji Ewa Wensmam z T ar­
nopola. W eism an przyw iozła tu swogo obłąkane­
go męża celem oddania go do Zaikładu Kuiparikow- 
s kiego. Choremu, mimo ścisłego dozoru, udało się 
podczas wysiadania z pociągu zbiec.

— (t) Zamach samobójczy zrozpaczonej Do 
koleżanki swej, zamieszkałej p rzy  ul. Kurkowej
1. 34, p rzybyła wczoraj Anna Ch.. służąca, obecnie 
bez zajęcia, zrozpaczona u tra tą  narzeczonego, 
k tó ry  przed kilku dniami zmarł. W  uzusie rozmo­
wy, przeryw anej ciągłym; wybuchami płaczu ze 
strony zrozpaczone], ta  w yciągnęła flaszeczkę 
zawierającą straszną truciznę — w itryol — i za­
nim przyjaciółka zdążyła jej przeszkodzić, w y ­
piła całą zaw artość. Mimo natychm iastowej po 
rraęy  przybyłego na miejsce lekarza dyżurnego 
pogotowia rat. odwieziono ją bez przytom ności do 
szpitala.

— (t) Kradzież k»nlar Pasącego się onegdai 
w noc na iące konia znacznej wartości, będącego 
w łasnością gospodarza Grzegorza Oiejara, zam. 
*y iZawidowicach, uprowadzili — jak  przypuszcza­
ją —  lw ow scy złodzieje. W szelkie poszukiwania 
policji pozostały  dotychczas bez skutku.

— (t) Niemca wiadomość. Do mieszkania, 
bawiącego obecnie w yw czasach em erytów , rad­
cy Dyr. po!. Adama Smutki. Na Bajkach 1. 23, db- 
staM się po rozbiciu zamków ub. nocy złodzieje. 
Cy w ynieśli niepożądani goście ze sobą, niewia­
domo. R a'io zastano mieszkanie na oścież o tw arte 
i splądrowane.

Z całej Polski.
— Monopol tytoniowy w Polsce obejmie za 

kilka dni na podstawie ustawy o monopolu ty­
toniowym prywatne fabryki tytoniu.

— (m) Sjoniści łódzcy przeciw językowi pol­
skiemu. W czasie pierwszego posiedzenia nowo- 
wybranej gihiny wyznaniowej w  Łodzi przyszło 
do burzliwego zajścia z powodu zagajenia obrad 
przez prezesa poprzedniej gminy w języku pol­
skim w myśl instrukcji min. W. R.i O. P. Przed­
stawiciele „Poale Syon" i ,,Bundu“ zaczęli bić 
w pulpity i protestować krzykami, a na saię 
wtargnęło kilkanaście osób, które nałaśliwie do­
magały się obrad w języku żydowskim. Policja 
usunęła krzykaczy, ale to jeszcze nie uspokoiło 
demonstrantów i posiedzenie przerwano, odra­
czając wybór przewodniczącego.

— (x) Na tropie nowej bandy przemytników,
wpadła lotna brygada wywozowa w Krakowie. 
W Dziedzicach pizytrzymano 2 Kosze, zawiera­
jące jedwab, przemycony z Czechosłuwacji. Prze­
mytników poszukują. Nadawali oni towar w Pio­
trowicach, a po przebyciu granicy wyrzucano 
go z okien.

— Kilkadziesiąt tysięcy sztuk wieprzy z Polski 
wywieziono w ostatnich tygodniach za granicę, 
przeważnie drogą przemytnictwa do Austrji i Nie­
miec. W ywóz ten odczuł dotkliwie rynek war­
szawski. (x)

—  Rozstrzelanie Zboinskiego za 51 mor­
derstw. Do rzędu zwyrodniałych przestępców, 
którzy mają na sumieniu rekordową liezbę mor­
derstw, przerażających każdego swą potworno­
ścią, zaliczyć należy niedawno schwytanego przez 
policję grodzieńską Stanisława Zboińskiego. 
Zbrodniarz ten ma na swem  sumieniu 51 mor­
derstw popełnionych w  różnych miejscach kraju.

Miał on wspólniczkę swych okrócieńsiw  
Hermenldę Szykowicz, zamieszkają owego czasu 
w Warszawie, uchodzącą za jtgo żonę, Janinę. 
Zbrodniarz wpadł w ręce policji w maiu. W tych 
dniach stanęła „dobrana" para przed sądem do­
raźnym w Grodnie. Wyrok brzm i: Kara śmierci 
przez rozstrzelanie. Wyrok miał onegdaj zostać 
wykonanym w Grodnie. (x)

— Ruch budowlany w W arszawie usypia 
ponownie. Na niektórych budynkach tamtejszych 
z powodu braku gotówki wstrzymano robotę. 
D. 1. stycznia bi. rozpoczęto budowę 124 gma­
chów pięknych a w  ciągu br. zatwierdzono 134 
placów na większe budynki. Z tych rozpoczęto 
roboty na 42 budynkach — razem w ięc prowa. 
dzono roboty na 166 budynkach. Z tych wsti Ły- 
mano roboty na 38 budynkach z powodu prze­
silenia gospodarczego. W ostatnich dniach wzno­
wiono robotę na niektórych budynkach. (x)

— (mj Przykład oo naśladowania Magistrat 
miauta Lodzi w  myś’ uchw ały rad y  miejskiej z 12 
czerwca b. r. i statutu miejscowego, wprowadza 
w przyszłym roku szwalnym obowiązkowe, bez­
płatne kursy dokształcające dla młodzieży pici 
obojga.

— (m) Dom akademicki w W arszawie przy 
ul. Grójeckiej, którego ibuaowę prowadzi Centrala 
Akad. Bratniej pomocy, jest ,vuiż na ukończeniu, 
brak jednak funduiszów na w ykonanie ostatnich 
robót. Inicjatorzy budowy skarżą się na brak 
ofiarności społeczeństwa, k tó ra  w sratnich cza­
sach spadła prawie do zera.

— (m) Walka robotników z redukcją. Fabryki 
łódzkie dążą obecnie do redukcji personalu, lub do 
obniżenia płac robotników. W skutek tego kilka 
fabryk zamknięto, gdyż robotnicy nie zgoaaili się 
na propozycje fabrykantów  w tym  kierunku.

Z całego świata.
— Międzynarodowy kongres esperantystów

odbędzie się w t W iedniu od 6 da 14 sierpnia. 
P rz jb y ć  ma 3.000 delegatów  z 42 kra ów. Re­
prezentow ana będzie nie tylko Europa, lecz tak­
że S any Zjednoczone, K anada, B razylja, M eksyk, 
Algier, Egipt, Afryka pe łudn ., Australja, Ch ny 
i japonia. D. 11 i 12 b. m. w ystaw ią w teatrze 
„B iirgertheatcr" sztukę Raiinunda: „Chłop pan
miljonowy" w  języku esperanckim .

— 7 miljonów ludu cierpi głód w Rosji. Po- 
inimoto rząd sowiecki wywozi zboże celem uzy­
skania obcych walut.

— I w  Rzym ie b y ły  mamuty. Tym i dniami 
wykopano w  okolicy Rzymu olbrzymiego m am u­
ta  ifflkidet est jeszcze dobrze zachowany. O raz 
rmarach jego daje w yobraża-ie jego ząbek, który 
ma tylko dwa m etry  długoó :i.

— 3543 teatrów  kinowych pesiadajr Niemcy, 
z tego przypada na  okręg be  liński 715, Saksonię 
954. północne Niemcy 493, południowe Niemcy 
796, prowincje nadlreńsikie 580.

— Katastrofa w szkole indyjskiej. Z M adras 
donoszą 28 bm .: Z powodu wylewiu zaw alna się 
w  Cherutheruthy szkoła dla chłopców, przyczem 
zginęło 64 uczniów i profesor. Liczba pokaleczo­
nych bardzo znaczna.

Zebrania, odczyty I widowiska.
— T eatr W ielki. Dziś w soootę t jutro w  ile -  

dziele w ystaw ia komediję W ilde'a „W achlarz łady 
W it.derm ere“ iz gościnnym ««ilaiern Ireny Son 
skief. Cd poniedziałku repertuu zapowiada kom e­
dią P a ™  Nicccdemiegu p. t. „Nauczycielka** z p. 
Solsl.ą w  roli Marji. Od czw ar,ku przyszłego ty ­
godnia graną będzie sztuka Musseia ..Świecznik*/

— T eatr Mały, dziś w sobotę daje ostatnie 
pjzedstaw ienie obyczajowej komedii Stefana 
Krzywcszew skiego „Edukacja Bronki" z udziałem 
g°ćcla sceny krakowskiej M ariana Jednowskie- 
go. Będzie to  jednocześnie v  »iegna'ny w ystęp tea 
co artysty . — Od poniedziatk i przyszłego tygo. 
d iia , do dnia 18 sierpnia T eatr Mały będzie nie­
czynny dla częściowego remo/Fu sali i f^ jn y .

— Waloryzacja**. P o j  powyższym tytułem  
odegra w niedzielę 3-go sierpnia b. r. w T eatrze 
Małym Koło Dram. Sokół II.. farsę 3-aktową. ?,te- 
fana Ordęgi. Bilety w stępu sp .zeda a od piątku 
1-20 sierpnia kasy teatralna

„INDRA** PL KAPłT V,NY 3.
Wczoraj dokonano uroczystego otwarcia no­

wej firmy p. u. , iNDRA** Ski. z ogr. odpow, mie­
szczącej się przy pl Kapitulnym i. 3. ..INDRA" to 
wielki skład kawy, herbaty, czekolady, kakao itp.

Miasto nasze z uznaniem wata powstanie tej 
nowej placówki, która niewątpliwie stanie snę 
pierwszerzędnem źródłem zakupu dla szerokich 
w a 'Stw ludności wyczekującej zniżki cen, celem 
zaopahietlia się w  H^yburan kawę, herbatę i t. p. 
Geny tocb artykułów niezbędnych w  każdym do­
mu, z powstaniem tej placówki zostana w e Liwo­
wie sa ic w c z o  uregulowane. Obok obficie zaopa- 
trzor <go iskładu urządziła ,iNt '.RA takż» na 
wielką skalę palarnię kawy tak. że  codziennie bę­
dzie'nn^na mieć świeżo palona kawe. Założyciele 
„lNDKY* dają gwarancję uczc.wreeo sprostania 
na siebie wziętym obowiązkom, zaopatrzenia mie­
szkańców Lwowa w  doborowy i tani towar.
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dotychczas nie nastąpiło nie miejszą jednak sensację 
budzi we Lwowie TANI TYDZIEŃ REKLAMOWY 
w znanym ogólnie magazynie obuwia firmy HENRYKA 
PO STA , Lwów. ul. Pańska 7 który potrwa jeszcze 
tylko kilka dni. Ceny rekordow e: 15, l7'/e, 20, 22'/a,
25 i 30 złotych. Firma ta sprzedająca wykwintny trwały 
a przedewszystkiem tani towar, cieszy się juz dziś ol- 
brzymiem uznaniem. Każdy kupujący otrzymuje gratis 
upominek w postaci pary pończoch w najlepszym gatunku

Z doli i niedoli prowincji.

Ksiądz wrogiem Domu Ludowego.
(Korespondencja „Kur jer a Lwowskiego".)

Horochów, 15/7 192*.
Dnia 13 lipca odbyło się u nas poświęcenie 

kamienia węgielnego pod polski Dom Ludowy.
Niewidziana tu uroczystość ta z mszą poło­

w ą poświęceniem, z wmurewan em pergaminu 
pam iątkow ego, z przem ówieniem  przewodniczą­
cego kom.tetu bucLwy Domu p. Białego i Sa­
w ickiego jako delegata SokOia i T. S. L. w T ar­
nopolu przy bardzo licznie zebranej publiczności 
z Jeziernej i okolicy od yła się m irro bojkotu 
ze strony t tejszego proboszcza ks. Środonia.

Więcej niż smutnem i przykrem je t, że 
ksiąaz polski est wrogiem polskieg - Domu L u­
dowego, a smutnem jest, jeśli pioboszczem jest 
człowiek, który na wysłaną p-zez delegację proś-

F
A D E S L A N E .

i  sitiit i 
j D j m i r  o godr nie 3-ciej. 

„Marysienlia" o gadzinie 3 311.
Dla dzieci dozwolone. „Cudo dżungli"

bę, by poświęcił fun am ent Domu Ludowego, 
zgod /ił się na to i po otrzym aniu z Konsysto za 
pozwolenia na odpraw ienie mszy pobw ej, w o- 
statniej chwili zmienił swą bietnicę, — motywu­
jąc to tern, że nie wie kio jest i będzie w łaści­
cielem domu tego i na jaki cel służyć on będzie.

Dopiero na interwencję p. Białego, który mu 
zagroził następstw am i takiego postępowania, po­
lecił ks. Środoń sw ,m u  wikaremu ks Kalino w 
skiemu odprawić mszę połową i poświęcić ka­
mień węgielny, sam jednak schow ał się w sw o­
im domu i udziału żadnego nie wziął.

M. T. R. ze Lwowa i T. S. L. które mimo 
obietnicy danej nam przed dwoma laty, na p ioś- 
bę wniesioną tego roku nawet odpow iedzi dać 
nie raczyło.

W ojewództwo w TarnopoUi i Starostw o w 
Zborowie nie wzięły również udziału.

Ze Sportu.
Zawody p^w ackłe o misirzostwo Lwowa.

Z polecenia 1’. Z P . w W arszaw ie odbęoą się na 
e „Kamińókirgo“ fż e in p a  Woda'. dnia i 

11 sierpr/a br. i  de razowo c godz II :t) irzed- 
poltidniem zawody płyv ackie o m isBzustwo Lwo 
wa. Zgłoszenia tak stowarzyszonych j.ak i niesto-

w arzyszonych przyjm owane b-dą )J godz 10-tej 
przedpol. na starcie.

Program  zawodów o beh irib : 15 sierpnia br. 
1) dla panów: 100 mtr. i ^00 młr stylem dowol­
nym 200 mtr. ina piersiach i lOn mtr. na krzyżach;

d!9 pań: 100 mtr. na  piersiach i 50 mtr. stylem 
dowolnym; 3) dla młodzieży pon że? 16 lat- 50 
t .tr. stylem dowolnym i 50 i*. '  na krzyżach.

17 sierpnia br. bieg szLBetowy 4 '5 u  mtr. 1 
bieg drużynow y 200 mtr. (p i  4 ch zawodników 
w diużynie) d h  panów). P rzyp.en na się. ze jpły- 
w ac:e kwalifikacyjne na p rze ; rz en  10U intr . u- 
v r  żliwiające się wpisanie się do jj. Z Ł*. w W ar­
szawie i stawanie do zawodów odbędzie się 3 i 10 
skrpnia o godz. 11-rei przedpołudniem rów nocze­
śnie pa stawie „Kamińskiego'1 I ..S witezi**. Zgło­
szenia przyjmują od godz. '0.30 przedpołudniem:

3 sierpnia br. Staw  .,iKam.*.<e>g ) ' :  p. Kuchar 
Tadeusz, p. M aś Bronisław : S tiw  „Świtęzi" p. 
Gii.tler Alfred, p. Bidzadski N:ein'r. 10 sierpnia br. 
^ law  Kamińskiego". p. Rzepka Antoni, p. Maś 
Bronisław . S taw  „S w itezi1: p. Bidziuski Nic mir, 
p. Chmielewski Tad&usz. — P i nróbacli pływ a­
ckich i po zawodach odbędą się trainingi w wa- 
b?: colo. r

KUR JER EKONOMICZNY
Lwów, 1 sierpnia.

- f  Wywoź zboza z Polski. W  okresie od 1 
czerw ca do 10 iipca ro. udzielono zezwoleń na 
wywóz żyta i jęczmienia ogółem na 750 wage 
nów. W  sferacn zainteresowanych utizymują, że 
objektyw na możność eksportow a Polsk jest 
znacznie większa, wysokie zaś opłaty eksportowe 
wstrzymują podobno szereg eksporterów  od u- 
biegan.a się o zezwolenia na wywóz żyta. (x)

4- W ywóz zboża polskiego- T ransporty zbo­
ża polskiego zagranicę idą na w elką skalę. W  o-- 
st; tnieb dnładL_załadtO(vano w  Gd»ńiitu 15 okię 
tów  zboża w ilości 9.500 tomn. : przeznaczeniem 
głównie do Danii* Szwecji poiudn. i Fn tindji — 
W iiości tej było 14 statków ży ta . I jęczmieniu. 
(A. W  )

f* Automaty telefoniczna n-i IV. Targach
.Wschodnich Sieć telefoniczna na placu T. \S po­
siadająca osobną własną cen tra l: będzie w tym 
tuku zaopatrzona w  nowe, u le c z c  ie i nif znane 
dotąa u nas urządzenia, k tV e  po;'czegolne apa- 
la ty  łączyć będą autom atyem i? bez cbs.ugi i po­
średnictw a personalu. Kc n"nlkicję teiefoaiczuą 
znacznie w tym  roku roz .zerzo-ną instaluje To'v. 
Telef. Cedegren wspólnie Polską Ak. Spółką 
Telefoniczną.

-+- Zezwolenie na radiotelefon.c»:;n stacje od- 
biOKra na IV. Targach W schodam i. Jakkolwiek 
; ezwolenia na nabyw acie : 'fż-y/wanie- odbiorczych 
,» paratów  radiotelefonicznych oraz na zakładanie 
i eksploatowanie stacyj odbiorczych wydaw ane 
będą zasadniczo dopiero z chwTi welścia w życie 
p  zppisów wykonawczych do ustawy z dria  3 
czerw ca b. r, o poczc e, teleg afie i telefonie- a 
ukazania się tychże należy oczekiwać w  ciągu naj­
bliższych misięcy, G eneralna Dyrekcja Poczt i 
Telegrafów  w Waraizawie a izie.i'* kierownikowi 
Instytutu Technologicznego >zbv handlowej we 
Lw m \ię inż. Edmundowi Libińskipmc swego ze- 
zw olm ia na ustawienie stacji uUM fczoi na tere­
nie T  W. celem urządzenia t r n  podczas kam pa­
nii H dennej radiotelefonicznych koncertów . Bu­
dow a specjalnej na ten cel -ali na 3oQ osób jesi: 

placu T W. w  toku. Dem onstracje publiczne o- 
ham ow ać bedą tylko audyc e raJjute.eionicznt 
z  WYłacze(Piem komunikatów radioirmgraficz- 
ny.ch.

GITLBA l w o w s k a
Kursa akcji niekotowany cn na < gół byli 

v czoraj nieco słabsze. W iększe obroty w Jaw o­
rznie i Gazolmie Kursa -ikvj; KO*>\\anvch utrzy­
m ane na wysokości y c z o ra jłz c  h notowań a na­
wet poniekąd silniejsze. W aluty bez zmiany. T en ­
dencja utrzym ana. Usposobienie ożywione.

OBROTY W AKCJACH.
Bnr.k H;poteczny 0.73, 0 71: Bank P rzem y­

słow y 0.63, 0.65, 0.64, 0.64U ; Brow ary 10.50; Che- 
d u ó w  6.45, 6.48, 6.40, 6.42, 6.44; Chybk 8.75, 8.30,
9.00, Cegielsik G.87; Górka 18 00 N afa  0.54; Sier­
sza gór. 5.90; Tepege 2.75: i esp 6 09. 6.08. 6.00, 
6.10; Zieleniewski 10 50, 10.75 1050; -mielów 083
1 ^kom otywy 0.72, 0.74; Oikos 3.55 3.60 3.65, 3.70; 
Pezet 0.18, 0.16. 0.15- 0.14; 4 Y*% Obi. Banku kra­
towego wylosow. 1.60 za 100, 4% Obi kolej. Bk 
k ra j  wegc. 1.00.

Niekotowane: Arma 2.00; a.zol 0.55. 0 57; Bk. 
Ziemian 0.09; B rugger 0.74; F o r ; >V 0 52. 0.51, 0.50 
Gazy wschód. 17.50, 17.25 1/ 20. Q?izolina 23n,
2.V°. 2.18, 2 19. 2.20, 2.15: Ja n  ? n ’ 19.75, 20 25, 
(“W  2 1 .- ,  21.25, 21.25, (d ro b i-) 25 50. 26.00; Ol- 
k isz  0.75, 0 78, 0.79; Przew c* v im, 23UO0. Schóu
87.00, 88.00, 90.00; Węglówki 0 05 0 .04w. 0.C425,
E!ekt-i wnia n. Sanem 0.25.

« *
*

Obroty Prj'watne po za gie d i bytv wczotaj 
oży wionę, tendencja cnwie.ipa

Tclary arr.eryk. 5.19^ do 5 20; d.,I. kanad 
4.94 do 4.95; k o ro ry  czeskie 0.15'» d ) 0 15 *V, leje 
9 02'K do 0.02'^; franki frann 0..V»*4 do 0 27; fran- 
kł szybie. 0.93 do 0.94; funtr szterl 22.40 do 22.50.

Złoto: 20 kor. 21.70 do 21 e0, 29 frank. 20 70 
do 20.80 ; 20 mark. 23.80 do 74 09; 10 rubli 25.90 
do 26.00 gr.

"?re»To: kur. nustr. 0.40sh do 0.41: 5 kor. austr.
2 04 do 2.06; gulde.iv austr. 1.02 do 103; ruble 
1.72 do 1.74; kopiejki zar ubel 0.67 do 0 6s gr.

-1- Ceny zboża. Na giełdzie transakcii rie  by­
ło. Ceny szacunkowe. Pszenica 20 do 21; żyto 
12.56 do 13.—. jęczmień brovr U • do lt.50, ię* 
czmieri part. 9,25 ao 9 75. owies 12 do !3.

AKCJE OkŁLOY KRAKOWSKIEJ
P r  em yjłowy 0,02, Małooolskl 0,55, Zw. Sp Zarob­

kowych j ,50, Powcz. Kred. 008, Tohan O.OO, P Ifartna 0.00, 
Impęx 0,00, k o ‘niccy 0JX), Ćmielów 0,85, Zieleniewski 
10,80, C.'■gii*luki 0,87, Parowozy 051, Trzep żelazo 0,00, 
Górka 17,701 Siersz i górn. 6.10, Siersza eiektr. 0,26, Te­
pege 3 20, Nafta 0;5ti, Pokucie 0,00, Ktakus 0,00, Ct,odo­
rów 6,45, Strug 0.C0, N'.emojowi‘_i o.85, Piaseccy 0,90, 
Jaworzno dr. 28,00 (00) — 00,00, 00,80, Lokomo­

tywy 0,80, Len 0.00, Nafta w Kr. 0,00, Azot 0,00, Wę- 
glówki 0,0d, Glob 0,UU, Nobel 2,05. Gazy wsch. 17,00. 
Gazy zachodnie 4.14, chybi. 9,25, Żegln a 0,0C, 
Trzebinia mydło 0,00, Ojkos 000. Synd. koszyk 0,15, 
Pocisk 0,00. Tendencja utrzymana. (A. W.).

AKCJE GIEŁDY WARSZAWSKIEJ.
B. F)yi>kont. warsz. u,75, 3 . dla Handlu i przem. 

2,10, B. Kredytowy warsz. 0,60, B. Handlowy warsz. 6,00, 
Pnem ysł. helskich 0,00, Przemysłowy warsz. 0,00, B 
Handl Poznań 0,90, B, PrzemysK Lwów 0,65, B, Zn Sp. 
Zarób. 5,75, B. Zachód"! 0.00 B Zw. Ziem.an 0,30, Ce­
n ta  0,34, 'i „spy 5,40, Kijewsk* 0,35, Puls 0,58, V 'elt 0,00 
Win 0,(0, Elektryczność 2,00, Pol. to w. elektr. 0,21, Cho- 
dorów 6,20, Czerrk 1,10, Czestocice 3.75, Gusiawice 2 80 
Michałów 0,85, cukier 6,35, Węgiel 6,60 Pol. Nafta 0,50 
Brugger 0 75, Nobel 2,15, Cegielski 0,38, Mod.zejów V 
8,15, V-0,00, Norblln 0,90, Ostrowieckie 9,15. Parowozy 
0,52 Poc,„k 1,50, Rohn 0 em. C,47, StaiacrtowiCi 3 60, 
Lirsui 1,95, Zieleniewski 11,40, Zawiercie 37,00 Żyrar 
2ów 39,00 Borkowski 1,75, Syndykat Roi. 0,0C, Pcl. 
Lloyd 0,00, Ćmielów 090, Haberbusch 5,75, Spiess 135, 
Siła Światło 0,63, Firley 0,42, Łazy 0,20 Drzewo 000, 
Przem. leśny 0,00, ciipop 0,90, Belool O.dO Hurt 0 00, 
Jabłkowscy C,20, T rrnsp. i Żegluga 0,25, Filrzner 7 75, 
rirlzki 2,02, 0,00, Konopie 0,65, S:rem 12,75 Zgierz 

3,45, Pu: telnik 0,00, Len -iowicz 0,23, Orthwe r., 0,41, 
Klucze 0,00 j epege 0,00 Ostrowiec Oj00, Spirytus 2,46, 
Zach tnw. 0,06, Korek 0,00, Majewski 00 0G, Brovn Bo- 
ver. 0,u0, Zj. Fabr. Masz. 0 00. Tendeucja mocna. (AW)

g ie ł d a  g d a ń s k a .
Warszawa !0£ ,70-109,70. Złoty 109,90-109,90. 

N Jork 5, 719-5, 710 Londyn 25,00. Paryż 00,60-00 00 
Szwajcarja 0000-0 0,00, Niemcy 000,000 000,000, Włochy 
00,00-00,00. VAW).

Kursa waiut 
Kurjer 

-w ow ski 
Nr. 177

Lwów 
1 sierpnia

W arszawa 
1 sierpnia

Znrych II 
1 sierpnia |

E e w i z Y
10° złotych -  00 — 106,00 |
l funt: ang — °2'8E 23 70
lOOfrs franc. — 26*20 27*15
100 fr. szwaj. — 9675 100*00
100 frc. belg. — 23 75 24 70
100 K czesk. — •— 15 37 l ! *90
lOu K węg. — 0,00 0*ou
100000 k aust — 7-321/J 7*5
100 M niem. — 06000 0-000
1 Dolar am. — ,V18'/2 538
100 Lir wł. 0 0 0 - 0 0 0 22-471/2 23 25
10G Le: rum. ooor :oa 2 35
IOj gald. hol. — 196 35 205*25
100 K norw. — — •— 7150
100 K onósk. — --------- oo-nó
100 K szw. — 137 25 000-00
Hiszpanja — 00*01.
Belgrad 6*41.
Pożycz, złota f 60
P ot Jo lai. 275
E>oay ztofe 0*81
Mlljoaówka 083

(AW) (A W)
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Nadesłane.

osezonowa sprzedaż
urządza w dniach od \. do 5. sierpnia b. r. 6857

Oocn :ecfwabSu TUrkel i Ska
f i l .  M a r i a c k i  7 . po Kawiarnią „De la Paix* (dawniej Kino Uciecha).

D ZIŚ PkEMlERA 
w A PO LLO

2 serje n a n z  
10 aktów.

It «erj« „T ii A<> Dl> JA  I* O 1> JL O T Ił A‘‘
II. „ „S I  T K \  0 4  G U W E R, I  4 I  T Ii 1“

Wielki pełen tragizmu i napięcia dramat wytwórni francuskiej Pathe Consortium.

Listy z naszych zdrojowisk.
Sonaforjum Towarzystwa Maiki z gruźlicą 

mi Hołosbu.
(Korespondencja ..Kurjcra Lw jwskbigo.)
W jesieni ubiegłego roku DrzeD'wało ostry 

k iyzys W szystkie wys-łki m ijące na celu uzdro­
wienie stosunków rozb ijać  sie u brak środków 
materialnych I źródeł stałego dSSWdl* Sprawa 
zamlrnięria lecznicy byia często I/sku 'ow ana.

ff mbgrdziej godzi się n )lu ięvć pomyślny 
stsn sanatorium- w obecne chwili. Frekwencja iest 
teiaz v yższa, niż w  leeie r. 10M Urucboiiioin 
czwuriy, od czaisu wojny m ecz ' eny barak, prze­
prow adziw szy w przód jego r e n m t  Dwa inne 
pcwilony otrzym ały now e dai.-hy blaszane brr ki 

W  oszklenui okien, drzwi ; ^ e :z  J zostały całko­
wicie zapełnione. Poprawiono ter leżalnU. -na któ­
rej chorzy weranctirją do stońca. 77 rz ;d ie  po 
■wizniejozych m w estycyj należy wymienić konie, 
u p ew n ia jące  Komunikację z .mariem. nowe łóż­
ka, leżaki '35), materace, szafy, u ląd mc ę i dzban­
ki, naczynie kuchenne i stołowe

Opierając się ,na ififjyna. i .h  kuracjuszy, 
można wikt uznać za zadowala i/y . zwłaszcza je­
go jakość, ilość — M zyinam j dla niektórych _  
pcwini a zostać zwiększona.

S osuiiki sanParnO-hygjeniirnP przedstaw ia­
ją, Się pom yślne. Jadalnia jest nienagannie czysta, 
pGdlogi w pokojach i na kuryta zach zapuszczone 
i codziennie ścierane, zmv v#nk- statków  kuchen­
nych odibywa się sumiennie. zbe służby po- 
w ekszono do pięciu.

Najważniejszym w  zakłu l/ie obiektem jest 
utacja medyc7na, zaopatrzona, choć skromnie, we 
w szys;kie podręcznie po trzeb ie środki. Na miej­
scu przebywa stale lekarz t  dr. Zisch. mający 
*vdzór nad chorymi.

Zarząd czyni już przygiot. wania Jo kampanii 
zimowe?1 Zakupiono impregnowane matv dla za- 
cpatrzenia ścian pawilonów, niebawem rozpocz­
n ę  się budowę pieców kaFowy _-li

W  bieżącym miesiącu p re fc v v i  'w  Ht łosku 
40 osób w  tern kolonia s tu le tn i  w w ysłanych 
"rzez Kuratorium szkolne ''kręgu lwowskiego. 
Reszta kuracjuszy rekrutuje się z pośmd 'obofm- 
kóv7 i urzędników, nie brak też student w  Uni- 
w trs v +ptu. Opłalta dzienna w v ;i)ń  4 zł. 50 gr. od 
osoby, przewidziana jest jednak podwyżka do 5 
zł ołyrh

Rceiganizaeja sanatorium . jego ponowny 
rozwój iest zasługą p, dra A 'iKJskiego, kierów, 
i .k a  :rrivtucji. iktóry ją prz-ri.J w stanie niemal 
zuFćkiego upadku. Było to .z a d n e  bardz i trudne 
wobce ńraku zasobów i oboi;- ośc* mogących 
r a n c e  czynników. Dopiero u z z k a w sz v  ręzuita- 
iv. zdołano zainteresow ać st.> varzyszenia rebo- 
t;uc/p (Kasy chorych miast Lwo ■ i Drohoby­
cza), kupieckie oraz w ładze 'szkolne

Podczas przechadzki po piękni m lesie sm.a. 
toiyjnym  łkfóry iest własnością gminy lwowskiej 
i — jak wszystko, mające z iyą związek — znaj­
duje się w  stanie zupełnego U n^Jbam ah  wylu- 

fc2cza iprzedcmną p. dr. A urieriki swe pla.uy na 
bliższą i dalszą przyszłość. W i Di sani ovie'e bra­
ków i pragnie je usunąć. M arzv c wzniesieniu 
wzorowego zakładu na 70 -łót°k i pokaźni' mi po 
lankę, na której otatrae b u d ó w , wymienia ria we i 
instytucje, które oświadczy! r gotowość subwen- 
c opowania tego podjęcia. Pocz- iu. z całym teali- 
z.nem pow raca do drobnych sp  aw  bieżącego 
diiia ; kon ęcznych w kładów .

W artości sanatorium dla w chodniei Mało­
polski, w szczegó'ności zas dla Lwowa nie trzeba 
esohno rodkreślać. Jest ona *- i  "większa że le­
cznico n.a charakter ludowy. W *> mn silami o- 
riągi:ę,o  równowagę, udowodnUoo możność ist­
nienia i wytrw ania. Miesięczny" ob-<'.t wynosi Jziś 
ckolo 5.080 złotych. Lecz dalszy rozwói i rOzkvit 
me może się odbyć bez szerszej pomocy. Społe­
czeństwo powinno iej fldziehć *’• diow» Angiel­
skiemu. Ad. Hirs.hherg.

Na krawędzi dnia.
PROJCK l REGULACJI ŁAPÓWEK.

Powiedz mi tate, co to jest ..ftioówka"? — 
zapytał raz ’iia ' y Samuoirk .starego i eiz.-ra. „La- 
pówka“ to :e>t taki dęhkari.y interes, iakim jest 
np. odstępue za mieszkanie, wogóle ccś ,,o czem 
się nie mówi \

Dlaczego się o tein nie m ó w i' Dlatego, że 
jedna strona każe sobie <,aplJC.ć i wstydzi się te ­
go a druga musi płacić • lię ma od wat? i do tego 
s ię  przyznać.

W  każly  mrazie łnfp.ó vka za mieszkanie to 
odstępne cl azliwęj natury. W stydzi sie odstępne 
go i biorąc zje, a i dający odstępne niechętnie o 
rJem m ó w . Wielką osłaniają je ‘aiicmaicą. Dla 
czego. Bo ustawa zabrania i .karze „nabycie" mie- 

rkania d n g ą  odstępnego. A jakaż inna droga0 
Nie ma żadnej Wiemy debrze wszvscv. żc od lat 
kilku jeszetę n ’kt pie wynajął mieszkania bez od 
stępnego. Dlaczego nie mamy zatem  otwarcie o 
uienj mówić. W styJ n a bok Fakt iest faktem; fakt 
ter, przykryw ać fartuszkiem w jtydliw ośii jęst nie 
godziwmśc ą ze strony łiioracc.go td s łepnJ. 
W szak v. iedzięć chcemy, ile odstępnego mamy 
płacie za mieszkanie, bo nr'kt z nas znowu ,za du­
żo płacić n ii chce i aie może. A mieszkanie zdo­
być, to bardz) ważna chwila w życiu-powojenne* 
go człowieka względnie małżeństwa.

Jednem słow em , odstępne u zysk a ło  w  prak  
ty c e  prawo oby.y^teritwa. należy ustalić tylko, 
stawki ..łapówek'1.

Proponujemy, by  praktycznie stosow ane od 
dawna łapówki przy odstępnwaniii mipsżkań uję­
to w formę p raw ni S.

Sport.
Piłka nożna.

Zapiski.
Najtańszy tygodnik w P j 's :e  iest .Przegląd 

Teatralny i Filmowy11 pod r J L fe ro d s^ s jr ijo , 
gdyż przy objętości kilk'.iclz:ę>ie:lti stron druku 
z fotografiami kosztuje ?0 Njun e- 7-my tego 
tygedm ka zaw iera ' Złe * debr? no\’ iuv. — Rezy­
gnacja dyrektora i  p row aJ:*o 'a  teatru _  W iersz 
L Staffa. ■— Stanisław a i ' ' (i ńska (fotografa). — 
Opera ,.Pies“ nowela L. B r >dz,ftskmgn. — Suk 
?:y  muzyczne St. NiedzielskDgp zagra.iicą (fot.), 

\k tor czy koń dorożkarsV :o - -  Pani Iza Ko- 
>owska opuszcza scenę9 -  Ci co odesz li.. (ś. p. 

Tndeus" Okoński). — Popis szkoły dram. — Re­
cenzje. -  Życic artyst. w LmDl — W  świccie 
a r ty s iu zn y m . — Kronika. — Ank;->*j. W iado 
mości zagraniczne. — T eatry  Popidar-e. — Nagie 
l.rńriefy. — ..Kulturalny sek -rarz Teatru Mie-- 
skiegn w Bydgoszczy ,p. Sfiich Tuciiolski. — Z
sądćw. — Z ekranu. — Humor — A foryzm y._
\e d . adm. Bydgoszcz, Żarn nsk rgn 21. Pręnu- 

ta 3 zł. kwartalnie, kon tj czekowe P. R. O. 
w i i y ’£v"j yoo.

Kraków. 31. lipca M akkabi (B ern o )— M ak- 
kabi (Kraków) 4:3.

Warszawa Hakoah ęW iedeń) — Reprezenta­
cja W arszaw y 5 0 (3 0).

Łódź. Ł. T. S G, — \Vacker (W ieaeń) 2:0^ 
Amatoizy (W iedeń) — Ł  T. S. G. 4.1.

Grodno. Hakoah (W iedeń) — R eprezentacja 
G rodna 13:2. -**■

(j.) Amatorzy (Wiedeń)-M T. K. Budapeszt 
grają dnia 7 w rześnia we W iedniu.

(j.) Odwołanie zawodów Sparia — Niiriiber^. 
Powyższ zawody miaiy być rozegrane 24 sier­
pnia w Nurnberhu, atoli wskutek dyskwalirikacji 
6-ciu nallepszych graczy Spariy zawody te zo­
stały odesłane.

Olimtjada.
(j.) Dziennikarze na 0! mpjadzie Komisja pra­

sowa Fra cusk.ego Komitetu Olimpijskiego, po­
daje. że do 13 lipca br. \ płynęło tto  me 854 
zapotrzeoowan, prasovzych kart wstępu na igrzy­
ska. Z tej i'ości na dzienniki francuskie przypada 
255, na inne państw a 609 kari. Poniew aż ,) b i­
lety prosiły i ager.cje, a niektóre pisma b ały  po 
k lka kait, ogólna więc liczba kart dziennikar­
skich wynosiła z górą l .)0 0 .

Liczba spiaw ozdaw ców  poszczególnych pań­
stw przedstaw ia się następu jąco : Francja 210, 
(z tego pisma paryskie 160), Anglia 56, Stany 
Zednoczone 52, W ęgry 32, Hiszpan ja 32, W ło­
chy 28, Czechosłowacja 26, Belgja 25, Pols a 23, 
F inlanaja 22 Holandja 21, Szwecja 20, Szwaj- 
carja 20, Argentyna 17, Austrja 16, Norwegja 14, 
[ugosławia 13 Dan a 10, Ponugaija 9, Rumunja 
9, T urc,a 10, Urugv aj 7, Japonja 7, Ł o iw ł 8, 
Egipt 6, Estonja 5, b u łg arja  4, Luxembu g 3, 
Litwa 3, N emcy 4, B azylja 3. Meksyk 3 Chili 
3, Grecja, Rosja, Chiny i Ekwador po 1.

(j) 75  kg. w lewej ręce podniósł na igrzy­
skach olimpijskich Czechosłow ak Du-dyk, usta­
nawiając ttm  nowy rekord światowy.

(j) Ogólna ilość klasyfikowanych atletów. 
Stany 2jednoczone 98 Fin andja 37, F rancia 36, 
Anglja 31, Szwecja 28, Szwajca^ja 22, W łochy 
15, Belgja 13, Norwegja 10, W ęgry 9, Czecho­
słowacja 9, Dcnja 7, E storja 7, Holandja 7, Au- 
stralja 6, Austrja 5, Kanada 5, Arger.tynć 4, P o ­
łudniow a Afryka 3, Jugosław ja 2, Polska 7, U- 
rugwaj 1, Rumunja 1, Haiti 1, Irlandja 1, Japo ­
nja 1 i Nowa Zelandja 1.

(j.) Definitywna klasyfikacja narodów po 
ukończeniu igrzysk olimpijskich przedstaw ia się 
następująco: Stanv Zjednoczone 94 punktów, 
F ra n c a  64. Szwecja 4 4 1/2, Anglja 44Ł'., F inlan- 
dja 34, Norwegja 3 11/,, Szwajcarja 29%', W ło­
chy 253/„  Holandja 19, Belgja \7 % ,  Dan;a 17, 
Argentyna 13, Urugwaj 10, W ęgry 8. Czechosło­
wacja 8, E tunja 7, A usbja 5, Rumunja 4, Jugo- 
sławja 4, H szpanja 3, Australja 3; Portugalia 2, 
Południow a Afryka I, Haiti 1 £ Polska /„ pkt.

(j) Olimpijski punar na rok 1924 otrzymał 
Urugwaj.

Ufundowany puhar przenośny w r. 1906 
przez tw órcę nowożytnych Igrzysk olim Dijskich 
baro a Pierre de Coubertin, wręczono na lok 
1924, dotycnczas nieznanemu a zasłużonemu 
Urugw ajowi, za wielki postęp w wychowaniu 
tizyczneiTi.

Boks.
(j) Carpentier w ezw ał ponownie Tunneya, 

poniew aż tw erdzi, że ostatnio Tunney zwyciężył 
go niepraw idłow o. Gdyby i w rewanżu Tuuney 
ro k o n a ł C arpentiera, ten ostatni zamierza zupeł­
nie wycofać się z w idowni sportowej.

(j.) Bokser Ukuhcz, posterunkow y poiic': 
państwowej w W arszawie, za odznaczenie' się 
w olimpijskich walkach bokserskich w  Paryżu, 
został posunięty z okazji zawodów rzecznych 
policji, uo stopnia przodownika, przez samego p. 
ministra spraw  wewn trznych.

Baczność Panie!
I cie szmatek bo u T H S L H lil KOKOPIE11 F U M  U

wyrabia z nich ładne i trwale chodniki. 6845



KUR JER LWOWSKI z niedzieli dpja 3 sierpnia 1924. Nr. 177.

B i u r o  o g ł o s z e ń  A . l l  \< l l  W S C H O D N I E J
w  W arszaw ie p rzy ul. Now y Ś w iat 16 m. 6, tel. 6-56, oddział IwowskFej Ajencji wschodniej, Lw ów , ul, Długosza 31 parter.

zamieszcza O głoszenia, K o m u n ik aty, w całej prasie krajowej i zagranicznej
przeprowadza K am p an je  reklam ow e  

SZYBKO, SOLIDNIE, UMIEJĘTNIE. W łasne oddziały w e wszystkich większych miastach RzpiKej Pol., oraz zagranicą: w Paryżu, Berlinie,
Wiedniu, Bukareszcie, Rydze. 6716

Prosimy uprzejmie o jak najrychlejsze 
nadesłanie prenumeraty

n a  S I E R P I E Ó  1 9 2 4 .
w raz z ewentualną za legło ścią  
celem u r e g u l o w a n i a  n a k ł a d u

C en a p r e n u m e r a t y  „Kurjera Lwowskiego"
w ynosr m iesięczn ie:

We Lwowie
d~ o d b i e r a n i a  w a d m in is tra c ji
rKURJERA LWOWSK.“ . . . 3 zł 30 gr

Kwartalnie . . . 9 „ 40 „
We Lwowie z odnoszeniem

do d o m u ............................ 3 zł 60 gr
Kwartalnie . . . 10 „ 20 „

Z przesyłką pocztową w całej
P o l s c e .................................3 zł 60 gr

Kwartalnie . . . 10 „ 20 „
Z a g r a n ic ą ............................. 5 zł 50 gr

Kwartalnie . . . 15 „ 50 „
Cena pojedyncz. numeru 15 gr.
Na dworcach kolejowych 17 gr.

O buła r y  i c w ih ie r p
n a j  1 e p s z y c h  g a t u n k ó w ,  

w  o l b r z y m i m  w y b o r z e

poleca firma:

Leon Appel i Ska
Lwów, Legjonów 1. 1.1596

Tel. 458.

i K t i i r u j i  #. F l f i W  k l i n , poleca swoją 
wyśm ienitą

kuchnię pod własnym zarządem. 6830

z 3 dań ty lko  7 0  g r.

Sienniki dc nawozów NE5TF9L39
Siewniki do zboża, pługi, 
brony, m łocarnie dostarcza

SYKÓW. ROLNICZY
w K r a k o w ie  S. A. 

OD D ZIAŁ we Lw ow ie, pi. Marjacki 10.
6791

Dwupiętrowa k a m ie n ic a
w śródmieściu z komfortem

zaraz do sprzedania.
Bliższa wiadomość w kancelarji adwokatów pp. 
dra G rz e s ik a  i dra K o ren ck ieg o  we Lwowie 

u l. B o u r la rd a  2. 6688

We Lwowie— ud 5 do 15 września

I V .  T A R G I  W S C H O D U
I WYSTAWA POLSKIECO KOMITETU

WYSTAW ROLNICZYCH
Doroczny zjazd kupców, przemysłowców i rolników 

z kraju i zagranicy.

Eksponaty, w zo ry  i próbki ze wszystkich 
gałęzi produkcji w  32 grupach 

na 40.000 m. kw adratow ych powierzchni.

Specjalne sekcje zbiorowe francuskich, austrjackich, 
szwajcarskich i angielskich wystawców.

-  T A R  Cr S U R O W C Ó W  - 1

DZIAŁ NASIENf-ICTWA 
I SZTUCZNYCH NAWOZÓW.

DZłAŁ MASZYN 1 
NARZĘDZI ROLNICZYCH.

T A R C r  H O D O W L A N Y

SPRZEDAŻ ZARODOWYCH OKAZ0W RASOWEGO INWENTARZA.
Z g ł o s z e n i a ,  p r o s p e k t y ,  f o r m u l a r z e  i  w y ­

j a ś n i e n i a  w  b i u r z e  T a r g ó w  W s c h o d n i c h  —  
L w ó w ,  n i .  J a g i e l l o ń s k a  1. luX> : E k s p o z y t u r a

T .  W . “ W a r s z a w a ,  M a r s z a ł k o w s k a  3 3 .  t e l .  
1 5 - 1 3  i  , , R c k l a m a  P o l s k a ' ’ J a s n a  lO . tel. 229*43.

P ,s£=dy i prace.
z a g r o d n ik  młody energi- 

c7.ny, żonaty z m ałą ro­
dziną wyszkolony w ew szyst- 
kich gałęziach swojego za­
wodu, poszukuje posady od 
1. października lub od N. 
koku. OSkUwe zgłoszenia 
Stefan Gwiżdż, ogrodnik 
Busk-Krasne. 6852

Kóżrre
M ic h a ł  C zu h a jo w sk i rol- 

nik w Łanowcach pow. 
Borszczów zgubił książkę 
wojskową. Uprasza się zna­
lazcę o zwrot za w ynagro­
dzeniem. 6836

Kupno i sprzedaż.

CALAMI Zl
| |  (Przyrządzone 
w zachowujące

w zimie i 
zachowujące trwałość 

przez cały rok, niepsujące 
się mimo pory letniej) a prze­
w ieszające od względem 
jakości i smaku słynni sa­
lami węgierskie i włoskie, 
tańsze zaś od zagranicznych 
tego rodzaju wytubów prze­
szło o 100 prc. (tylko 6 zł 
za 1 kg.) poleca znana firm a 

wyrobów m asarskich
J Ó Z iF  N O W A K
P la c  B e rn a rd y ń s l i 12. i 

P la c  H a lick i 3. 6812 
Przy hurtownej rozsprzedaży 

10°/o opustu.

I /o ły s k i ,  łóżka, wózki dla 
dzieci, wyroby koszy­

karskie, olbrzymi wybór ta­
niej jak wszędzie poi :ca ta- 
b yka KON1EWICZA Lwów, 
Batorego 14 6843

Do P. T. Czytelników

„Kuriera Lwowskiego'* |
Pojedyncze numery „Kurjera Lwowskiego" otrzymać

można:
Ul. Akademicka 26. (trafika).
„ Batorego 20. „
„ Batorego 26. „
„ Bionna 4. „
„ Na Bajkach 27.
„ Na Bajkach, Antonów kjosk 
„ PI. Bernardyński 2. Nick agencja.
„ Czarneckiego 8. kjosk.
„ Czarneckiego 2 Wurst.
B F,edry 6. kjosk.
„ Gródecka 10. kjosk.
„ G ódecka 77. „
„ Gródecka 41. »

róg Gródeckiej-Giowackiego Cichocki kjosk 
Ul. Grunwaldzka 1. trafika.
„ Grunwaldzka 7. skl. spożywczy.
„ Halicka 16. Baral. trafika 
„ Kazimierzowska 35. trafika.
„ Kazimierzowska 41. „
» Kazimierzowska, kjosk.
„ Kętrzyńskiego 21. trafika, 

róg Koperni a-Legjonów, kjosk.
PI. K akowski, kjosk.
„ Krakowski 3. kjosk. 

obok Kościoła św. Anny, kjosk.
Szkoła św . Anny, kjosk.
Ul. Legjonów 33 trafika.
„ Leona Sapiehy, 4. trafika.
„ Leona Sapiehy 7. „
„ Leona Sapiehy 35. „

Ul.

PI,
Ul.

77

»

Leona Sapiehy, Mierzwińska kjosk 
Łyczakowska 163. Meller. 
Łyczakowska 135. Hulles.
Mikołaja 1. agenc.
Mikołaja 15. „
Pańska 11. „
Piekarska 26. trafika.
Piekarska 1 B. agenc.
Potockiego 21. ,
Ruska 20. trafika.
Rutowskiego 12. trafika.
Sykstuska 35. trafika. 
Świętokrzyska 48. trafika.
Smolki, kjosk.
Unji Lubelskiej, agenc. 
Zyblikiewicza 2. agenc. 
2/blik iew icza 51. „
Zielona 17. agenc.
Zielona 5. „
Zielona 40. „
Zieiona 37. trafika.
Św. Zofji 3. agenc.
Św. Zofji 22. „
Zamarstynowska 12. trafika. 
Zamarstynowska 34. „
Żółkiewska 11. trafika.
Żółkiewska 19. „
Żółkiewska 69. „
Żółkiewska 75. „

Nakła lo t. Lwowskiej Spółki W ydawniczej, Sp. z ogr. odp. — Z drukarni Polskiej, Chorążczyzna 31, pod zarz. Z, Kiełbusiewlcza, — Odpow. redactor Tadeusz Stroiński


